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Przedpłatę przyjmuje Administracja dziennika KRAJ, wszystkie Urzędy 
pocztowe austrjackie i zagraniczne, oraz niżćj wymienione ajencje. 
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Redakcja i Administracja w Krakowie, ulica Mikolajska 1: 435-- 
Ekspedycja miejscowa, w administracji „Krajn*, ulica. ikołajska. _: 

Listów niefrankowanych nie przyjmuje się. Reklamacje nieo pieczętowane 
wolne są od opłaty i uwzględnia się je tylko w terminie £ dni. zzo 
pismów nadsyłanych Redakcji nie zwraca sie, tylko się je niszczy. 


Cena ogłoszeń (inseratów). 


.......2223033334 


gr" wymienione ajencje. 


ajencje przyjmujące przedpłatę. w Krakowie : Skład papieru Ż. J. Wywiałkowskiego, M. Dworski; księgarnia J. Czecha i handel Wierzuchowskiego. 
WW Przenayńlu: Księgarnia braci Jeleniów. 
ajencje przyjmujące ogłoszenia: W Krakowie: M. Dworski 
W Poznania: Administracja Dziennika. Poznańskiego. — WA Wie 
cie naci Menem, 


UW Tarnowie : Księgarnia Gazdy. — 


vrie: Księgarnia Gazdy. 
Mosse Miinchen, Windenmachergasse 3. — W 


Eamburgu, Fr 


ryžtu : Księgarnia Władysława *Mićkiewicza „Librairie de Luxembourg rue de Tournon 16.“ 


Przedpłata na dziennik KRAJ. 


w miejscu: 
na marzec . Ue 4 TEAT; 
od 1 marca do 30. czerwca 7 złr. 


z przesyłką Pocztewą 
na marzec . r. 25. 
od i marca do 30 czówca ; T 


M ST E 
Stanowisko. polskie. 


Prezes koła polskiego sejmo- 
wego w Berlinie dr, Henryk Szu- 
man ogłasza co następuje.: 

Zasadą PORPR naszćj dotychczasowej 
wobec rządu i narodu innoplemiennego, 
wobec zamachów pośrednio i bezpośre- 
dnio na byt nasz narodowy wymierzo- 
nych, wobec konieczności, że tak powiem, 
instynktowćj, było wiązanie się w jeden 
zwarty i nierozdzielny szereg narodowy 
bez różnicy przekonań religijnych i poli- 
tycznych. Naród walczący 0 byt swój od- 
rębny innćj znać nie może. Salus publica 
suprema lex esto. Przenikłe szczęśliwóm 
zrozumieniem położenia swego społeczeń- 
stwo nasze wiązało się i samo w sobie 
chętnie i nie bez korzyści w ten jedno- 
lity zastęp narodowy i reprezentacji swo- 
jej politycznej w kole sejmowćm tę samę 
przekazało politykę i tam tóż ona do 
téj chwili przynajmnićj, o tyle z dobrym 
przestrzega się skutkiem, że to odrębne 
stanowisko reprezentacji polskiej j wobec 
sejmu pruskiego i „niemieckiego od:ezasu 
do czasu znowu >: zarysowuje, a postę- 
powanie to zdobyło sobie nietylko po- 

lask kraju swojego, ale i uznanie zagra- 
nicy; nareszcie i poszanowanie samych 
naszych przeciwników. Otóż ta solidar- 
ność narodowa jest i być musi pod karą 
niechybnego zatracenia powinnością na- 
szą, ale jest ona téż w zagrożonćm ną- 
szóm stanowisku jedyną siłą naszą. 

Solidarność ta nigdy i nigdzie nie ni- 
weczyła i nie zaprzeczała przekonań po- 
litycznych i religijnych odrębnych, ale 
pod kierownictwem mężów zacnego uspo- 
sobienia wiązała je w jeden dobrze spra- 
wie narodowej zasłużony zastęp, silny je- 
dnością i jednolitością występowania swe- 
go politycznego. Czy ka Kajetan Mo- 
rawski, autor znanego listu i ojciec my- 
śli rozerwania tój narodowćj solidarności, 
zapomniał czasy, gdzie sam nie bez chlu- 
by posłował na sejm berliński, a pod 
przewodnictwem nieodżałowanej pamięci 
Gustawa Potworowskiego erarik i obok 
Ś. p- Brodowskiego i postującego do „tej 
chwili pana Pilaskiego (także innowier- 
ców) z jednój — i gorliwych kapłanów 
katolickich, jak dzisiejszego biskupa ks. 
Stefanowicza, ks. kanonika Janiszewskie- 
go, ks. Prusino wskiego i innych z drugiej 
strony na tój zasadzie sprawował posel- 
stwo Polaka na sejmie pruskim bez 


jóm katolickićm. 

Tolerancja religijna i polityczna to pod 
pewnym względem szczyt mądrości poli- 
tycznój, opierającćj się na tej askiz, 
że każde przekonanie szczere i głębokie 
ma wobec państwa równe uprawnienie i 
jako takie z dobrze zrozumianym intere- 
sem państwowym w kolizją nie wchodzi. 
Z dumą o naszym narodzie powiedzieć 
możemy, że w ogóle przez cały ciąg 
dziejów swoich tę szczytną zachował wy- 
A a że dzieje upadku naszego 
jednoczą się z czasem, p zie tolerancja 
ustąpiła fanatyzmowi re igijnemu. Czyż 
może p. Morawski i ci, co za nim idą, 
czują się w mocy odmawiania praw Po- 


Tygodnik kr: krakowski. 


Tu leży i t. d. — Bez świecka homilja 

postna zapisana w tygodniku, czyli lamentycz- 

na gędźba o ekonomicznych piecykach. —' Nie | 5 

rozpaczajcie, bo są ci, którzy o was pamięta- 
ja. — Chochlik i różne inne rzeczy. 


„Piękne. dni z Aranjuez już minęły; 
„oławatki, u an der blauen Donau* „Gra- 
tiosa,* kadryle żakowe, tuniki z lamy 
i berty, falbanki koronkowe; kwaśne wi: 
no w Saskim hotelu, potoki światła, woni, 
kolorów, gorąca, ścisk i nadeptywane na- 
gniotki, róże, kamelie i pąezki świeże i 
nieświeże, ryżem albo mef pudrowa- 
ne, gba Przy szóstćj figurze, deko- 
racje kotylionowe, amorkowe: strzały — 
oczy zapadłe i policzki wybladłe, kaszle 
i katary, noc z dnia, a dzień z noc 
i wszystkie owe karnawałowe dolegliwo- 
ści i rozkosze — przeminęły... Lawiną 
popiołu POWE 2 spocz nt: w wspom- 
nieniach, a zrzadka ty zielona: gałąz- 
ka nadziei zpod nich się uk :) i = 
łysana falami wyobraźńi szepce zranio- 
nym serduszkom jakieś „zapowiedzi“, , 
przyszłości. 
= jest słów. popielcowego trenu — 

się wypisuje atramentem: na; po- 

u z przepoconych rękawiczek. i. po- 


z 


wchodzenia w kolizją z sumieniem 8 


laka wyznawcom zeligji 
skićj i innych, którzyby programów ich 
podpisąć Żadną miarą nie mogli? 


Prawa narodowości nie słabsze mają |wanego dotąd 


uzasadnienie, jak prawa wyznaniowe i ko- 
ścielne. Mięszanie ich nawzajem, a wpro- 
wadzanie w sztuczną kolizją, gdzie tako- 
wéj nie ma i być nie powinno, w pro- 
stych mianowicie umysłach musi rodzić 
zamęt, a dalćj i rozdrażnienie i rozstrój, 
smutnyeh dla spółeczeństwa następstw. 
Parlament rzeszy albo sejm pruski są 


ciałami politycznemi, w których stanowią | chaj sobie 


się i parzy Gają prawa państwowe czy- 
sto-politycznéj natury. Rzeczy kościelne i 
wyznaniowe wyłączone są z pod kogni- 
cji tych ciał tą uznaną i praktyczną za- 
sadą, że kościoły różnych wyznań swemi 
oł same zawiadują (art. 15 konst.). 

olność wyznania wiary i wolność sto- 
warzyszania się w towarzystwa religijne 
zastrzeżoną jest niemnićj (art. 12 konst.). 
Słusznie tedy pytać się można, zkąd ta 
zaciekłość w stawianiu programatów wy- 
bitnie kościelnych przy wy orach polity- 
cznych, niecofająca się hawa przed o- 
twartóm i rozmyślnóm nadużyciem zje- 
dnoczonego dotąd, a zagrożonego w by- 
cie swoim wobec ianoplemieńców narodu? 

Zacność obywatelska, żywe uczucie na- 
rodowe i jaka taka zdolność parlamen- 
tarna i polityczna, to są warunki dla kan- 

dydatów az na te sejmy, a nie 

zelotyzm kościelny. Ten ostatni może na 
koncilium ekumeniczne być probierzem 
uzdolnienia, ale nie na reprezentacją po- 
lityczną. 

Chowam i zachowam dla książęcia ko- 
ścioła, którego wiarę wyznaję, winne sta- 
nowisku jego poszanowanie ; chowam i 
zachowam w obrębie wiary i kościoła 
winną mu uległość. Wszakże w rzeczach 

olitycznych dyskusja. wolną i otwartą 
Być musi, a względy osobiste i względy 
dostojeństw ustępują przed racjami zasad 
politycznych, zaś nad wszystkiemi góruje 
prawo istnienia, dla nas dzisiaj owa je- 
dyna salus publica. Otóż pod względem 
politycznym w naszém pil żeniu poczy- 
tuję za niefortunny krok, który ks. ar- 
cybiskupa Ledóc owskiego poprowadził 
do Wersalu, aby tam, bez odpowiedniego 
mandatu, czyli z uzurpowanym w imieniu 
wszystkich katolików u głowy kościo- 
ła protestanckiego błagać o przyczynienie 
się do powrócenia świeckiego władztwa 
La ius Piusowi IX; pod względem 
politycznym uważam za już co- najmniej 
nieuprawnione wyrażenie, pady w ah 
do p. Kajetana Morawskiego, że dać g rt 
na przeciwnika. władzy Ee o papieża 
i t. d. byłoby hańbą dla katolika; pod 
względem olitycznym nareszcie, zasto- 
sowanie téj prawdziwćj zresztą zasady, 
że solidarność w dobrém jest pożądaną i 
powinnością dla ludzi uczciwych, solidar- 
ność w złóm zaś niegodziwością, do spraw 
naszych wyborczych, a mianowicie do 
solidarności naszej polityki narodowćj, w 
tej ostatnićj alternacie, za ciężkie wykro- 
czenie przeciw logice i sprawie narodo- 
wej. Wszakżeż umiem sobie wytłómaczyć, 
że mąż zajmujący dzisiaj stolicę dawnych 
prymasów rzeczypospolitćj polskićj, na- 
stępca Prażmowskich, Łubieńskich, Szołdr- 
skich, Woliekich, Duninów i i tylu innych 
narodowi naszemu i kościołowi jego do- 
brze zasłużonych meom w kolejach dy- 
plomacji kościelnej moei zatracić myśl 
presegati narodu, do którego z pocho- 
zenia swego i tradycji rodowych należy, 
że nie ma poczucia tego, co nam pod 
względem narodowo-politycznym dojmuje, 
czego nam potrzeba, za czém łakniemy i 


sposób wytłómaczyć nie umiem, to jest 


syn zimy — karnawał. 
Należało mu się to wspomnienie zwła- 
szczaw Krakowie — bo staruszek wo- 
statnich dniach przedpopiołowych p 
się był rozhulał. Ale teraz, gdy dzwię 


EE głosu 
gdy nawet 


obiąc rachunek 
den żal, za- 


iie 


i szepty umilkły w obec wielkie 
wałjęcgo proch jestes“ — 
„ kra wakis panny. z 
AtS enta i czując niej 
myślają chodzić pilnie na ep w Ma- 
zeum — uważając to j clę: 


hy — gdy 
tę za ion pame zi i: mączne mi 


dusze i duszy" 
niebędą poga- 
jenko i uderzę 
ale głodu zi- 


poku- 


so potaniało (?) a ry 
żywianie melancholicznie 
czki nastraja; a więc i ja: 
ninem zaczynam śpiewać c! 
w stronę nietylko postu, 
mna, budząc echa wojenne. 

ożywający gaze 
ch Jii jach z pewnym 
ora, UCZO- 


Zapewne czytelnie, 
ty spotkali się w ty 
listem; pewnego starego  profes 
nego matematyka, autora trzech Gz! 
miejętnych uznanych 'za' klasyczne przeć 


który Zza- 
mu wraz 
asc mr 


u- 


krytykę francuzką i niemiecką, 
klina dich rodaków, ażeb 
z żoną i trojgiem dzieci: nić 
rzeć z et w nieszczęśliwym. Paryżu. 
Kogóż nie ubodzie ta gorzka ZRP 
si 
tóż do 


z jaką uczony profesor odzywa 
swoich ziomków, a mianowicie 


obrywanych ogonów, pod którym spo- 
czywa na sen kilkomiesięczny, gorejący 


greckiej, kalwiń- | owego szału religijnego; 


łaknąć musimy. Ale czego sobie w żaden| 


nego partykularyzmu 1 


księgarnia Józefa Czecha. — "Are Is 
xa: Haasenstein & Vogler, Heuer Markt Nr. 11. — Oppelik Wollzeile Nr. 22. — "w 
Berlinie, Lipsku, Bazylei, Zürichu, St. Galler, Genewie 


a raczćj kościel-| powiadam otwarcie i bez goryczy, a przy 
który męża tyle| świętym dla mnie sztandarze narodowym 


wytrąwionego politycznie i uieposzłako- | wytrwam, jeżeli tak być musi, i przeciw 


poczucia polskiego, öl 


słego wśród naszéj 
ajetana Morawskiego, mógł na takie 
Faidros polityczne poprowadzić, iż się 
nie wahał wyrzec strasznego słowa 0 koż 
nieczności zerwania naszćj solidarności 
narodowćj i prowokowania” zaciekłej a 
grzesznćj wobec narodu agitacji. Kole- 
ga sejmowy ś. p. G. Potworowskiego nie- 
ostawi primio ; czy, gdyby 
on żył do T sisia) yłby mu swój pro- 
gram ariin jako warunek AEE t 
tury pasje skiej? Albo czyby hańbą było 
dla niego dać głos swój temu typowi za- 
enego olika kałwina? 

Czego sobie również wytłómaczyć nie 
umiem, to owego uderzenia na gwałt ze 
strony pewnój części duchowieństwa, jąk 
gdyby wiara była zagrożoną, owych 
nawoływań i nakazów bronienia różnych 
zastrzeżeń kościelnych w parlamencie nie- 
mieckim lub pruskim. Cały ów furor ecele- 
siasticus wobec wyborów znaczenia czysto 
politycznego, do ciał wyłącznie polityez- 
nych, wydaje mi się nienaturalnym, po- 
wiedziałbym sztucznym 1 niewłaściwym, 

groźnym t tylko dlatego, że się zwraca 
i stronie, zkąd wierze i Kościułowi do- 
tąd żadne nie groziło i nie grozi niebez- 
pieczeństwo, że wprowadza w obłęd zna- 
czną część narodu, która przy tój wierze 
stała dotąd wytrwale i stać dalej zamyśla. 

Stawianie programów party: 
kularnych, czy one noszą cechę 
róligijną czy polityczną, w na- 
szóm B? ożeniu uważam za non- 
sens polityczny. Grożbę niegłosowa 
programatu za ciężkie, może najcięższe 


przewinienie przeciw przewodnićj myśli| młody, 


narodowej. 

Dopóki wysyłać będziemy posłów do 
sejmów pruskich czy niemieckich, dla nas 
wszystkich, bez różnicy wyznania religij- 
nego i politycznego, niema innego pro 
gramu, jak wierne stanie przy k 
nych i traktatami zagwarantowanych pra- 


wach naszćj narodowości, walezącćj o byt|szych i zas 


swój i w nim ze wszystkich stron zagro- 
żonéj. Jako kandydat poselski tylko ten 
znam program i tylko ten podpisywać 

będę, i wszędzie i zawsze za wszystkióćm 
głosować, co uważać będę dla téj zasady 
prostej, jasnój, a ze wszech miar upra- 
wnionćj za korzystne, a przeciw wszyst- 
kiemu, coby dla nićj być mogło szko- 
dliwóćm. — Z tą zasadą, wiem o tém, że 
z wiarą ani moją, ani eudzą w sprzecz, 
ność nie wnijdę, i że na korzyść jednćj- 
drugićj krzywdy nie wyrządzę. 

Programu zaś partykularystycznego nie 
podpiszę zarówno, czy on wyjdzie od du- 
chowieństwa, szlachty, czy mieszczaństwa, 
radykałów czy konserwatystów, bo znam 
tylko jeden program mnie obowięzujący, 
tj. program Polaka. Kandydatury mojćj 
choć ona na straconym postawiona po- 
sterunku, dlatego téż nie cofnę. Nie u- 
biegałem się: ani. o tę, ani o inną żadną, 
a ile razy zaufanie ziomków moich po: 
woływało movie do publicznej posługi, 
jeżeli nie ze skutkiem widocznym, służy- 
łem sprawie naszćj wiernie i uczeiwie, i 
to wiem, że przeciw narodowi mojemu 
nigdzie świadomie nić zawiniłem. Więc 
cofać dziś tę kandydaturę dla uwidzenia, 
nie wiem czy p. Kajetana Morawskiego, 
czy ks. arcybiskupa, czy ks. Gajowiec- 
kiego, miałbym za ubliżenie zaufaniu tych, 
którzy mi ją powierzyli i za ubliżenie 
godności mojćj obywatelskiej. 

Czynię moją powinność jak umiem i 
jak ją rozumiem, przekonanie moje wy* 


tych, którzy mieli zaszczyt urodzić się, 
wychować i umrzeć w autonomicznej Ġa- 
licji. Nie wątpię, że wszyscy. podzielać 
bedziecie oburzenie, które mnie ogarnęło 
gdym czytał w tym liście: 

„Gdybym był pisał dla Francji (pisze 
profesor umierający z głodu), niezawodnie 
miałbym. dzisiaj chleb i pozycję. Fraco- d 
wałem. dla mojego kraju, jemu całą po- 
święciłem młodość, dla niego odsunąłem 
proponowane mi różnemi czasy. miejsca 
w liceach francuzkich, udaję się więc te- 
raz do kraju po chleb i mam przekona- 
nie, że kraj nie będzie nieczuły na moję 
aa 

czony profesor, oczywiście źle się wy- 
brał. Bo RAAS YEVON udaje się po 
chleb do kraju, jakie położył na to 
zasługi? Że młodość swoję strawił nad 
książką zamiast grać, polować i hulać, że 
potóm pracował w pocie czoła, aby w in- 
nych wlać swoją naukę, że nakoniec pi- 
sał; umiejętne dzieła ? T cóż to wszystko 
nas obchodzi. My tutaj staramy się wy- 
rabiać inne przekonania. Nam -czego in- 
nego potrzeba. 

rzez uczone dzieła nie mógł się pro- 
fesor wpisać pod skrzydła żadnego z na- 
szych wielkich polityków, przez swoję try- 
gonometrją ani przez arytmetykę nie po- 
chlebił żadaćj. próżności ani namiętności, 
pracą i nauką nie złożył hołdu temu pre- 


rogramowi p. K. Morawskiego i ks. Ga- 


biedy narodowej, jak Jowieckiego, czy jak on go nazywa — 


duchowieństwa, usque ad finem. 
r. H. Szuman, z Władysławowa. 


Ks. radzea Bażyński ogłasza: 

Spowodowany' wątpliwościami 0 poli- 

cznóm i narodówóm sumieniu mojćm, 
jakie wywołał po mój położony na 
czele uchwały duchowieństwa tutejszego 
zd. 10 bm., oświadczam co następuje: 

Z méj strony uważam kandydatów przez 
komitet centralny postawionych za pra- 
wnie oeóikaph do reprezentowania na- 
rodowości polskićj w W. sitio? Po- 
znańskiem. Uznając. zaś solidarność za 
najpewniejszą rękojmię pomyślności spraw 
kościelnych i narodowych, oddam głos 
mój na posła kandydatowi, którego ko 
mitet wyborczy zamianował dla miasta i 

owiatu Poznańskiego. 

Poznań 23 lutego 1871. 

Ks. Bażyński. 


Hr. Stefan Kwilecki ogłasza: 

Niechaj mi będzie wolno wyrazić prze- 
konanie, że sprawa, którćj sprężyny nie 
cheą wychodzić: z ukrycia i pokazać się 
wśród światłości dziennćj, nie może być 
AN znając duchowieństwo nasze, 
aby zakomunikowany mi program był 
istotnie jego programem i aby było za- 
miarem duchowieństwa według wyraźne- 
go zagrożenia w liście ks. Wilczewskiego 

ać solidarność narodową, a torować 
tóm samém drogę zwycięztwa nie naszéj 
sprawie. 

Co się mnie osobiście tyczy, jestem 
wstępuję po raz pierwszy w życie 
publiczne , powołany, jak już powiedzia- 
no, niezasłużonóm i niespodziewanóćm Za- 
ufaniem ziomków do zajęcia stanowiska, | „; 
którego rozlicznych trudów sobie nie taję, 


-|a o którego zyskanie sam się nie ubie- 


gałem. 
Przyjmując w niedostatku doświadczeń- 
uż użeńszych ofiarowany mi za- 
szczyt, nie chciałbym, aby późniejsze lata 
wyrzucały memu sumieniu, iż okupiłem 
wstęp w życie obywatelskie czynem zdro- 
żnym, za jaki uważam w naszych stosun- 
saol soanie solidarno narodowéj, a 
jakiego si opuścił, oddając się w 
aa i i E Dn do tego = 
aayat 


EPEE żądanych | P 

w imieniu nie wiem 
Valezewskiego zobo- 
wiązań , oświadczająg, iż jest moim za- 
miarem służyć Ww najlepszej woli, 
wiedzy i zdolności społeczeństwu memu 
i sprawie polskdćj, nigdy zaś koterji i in- 
trydze, choćby się nawet, jak obecna, po- 
krywała źczykiem troskliwości o; do- 


bro kości 
Dobrojeyo d: 23 lutego 1871, 
Stefan Kwilecki, 
proboszcz komitetu wyborczego 
4 powiaty, międzychodzki , sza- 
e motulski i obornicki, 


odemnie bezprawni 
czyjóm, przez ks. 


t 
Pan Nap. ienaa kandydat na 
powiaty średzki i śremski, ogłasza: 


er 


rowie dzisiejszego zakłócenia dadzą mi 
sposobność objawienia zasad, tak jak ją 
dali innym moim kolegom. Gdy mnie je- 
dnakże do dziśdnia ominięto, a dzień wy- 
borów się zbliża, oświadczam co nastę- 
puje: 

Nie jestem człowiekiem partji, już z sa- 
mego usposobienia, a dzisiaj z przekona- 


"re Iiwrowie : Księgarnia Karola Wilda, księgarnia Gubrynowicza i Szmidta. — 


orowie: Księgarnia Karola Wilda, księg. , Gubrynowicza i Szmidta, ajencja dzienników A. J. Piatkowskiego. — WR” Tarno- 
linie, Monachjum, Zürichu i St. Gallen: Rudolf 
i Sztutgmarczie u Haasenstcina £ Voglera. — YV Pai 


seee nurma. 


æ m ama p ma e A 


wolił do napisania na Polewoja denuncja- 
cji do ministra, z zamiarem wy, jednania 
dymisji temu „izmiepszczykowi*, jak si 
w uniesieniu wyrażał pan rektor, Folewoj 
miał też swoich stronników — ci znów 
ze swćj strony. napisali kontrdenuncjację 
na rektora z prośbą o jego usunięcie, 
Trudno wiedzieć do jakiego rezultatu do- 


nia przeciwny rozdrabnianiu na partje sił | prowadzi ten objaw rozkwitu rossyjskiego 


naszych. Trzymam się i mam nadzieję 


żywiołu na ziemi naszćj; niepodobna je- 


kz mać się zawsze tych fundamen-|dnak nie ubolewać na każdym kroku, że 
nych zasad, które naród polski| wychowanie młodzieży powierzono tego 
= od wieków cechują iz polskośeią|rodzaju ludziom, jak obecni profesorowie 


całkiem się zrosły: 
waliną polskości jest dla mnie niewątpli- 
wie idea katolicyzmu, lecz ściśle spo- 


aką historyczną pod- | | Moskale. Nieuctwo najzupełniejsze cechu- 


je każdego prawie z nich; arogancja wo- 
ec kolegów Polaków dochodzi do śmie- 


joma z ideą wolności, przynoszącą ze |Szności. Wyjątek stanowi jeden może tylko 
sobą toleraneję iwolnomyślność. Chlebnikow, profesor prawa państwowego, 
Spójnię naszego społeczeństwa stanowiło który niema wcale przymiotów diejatzela 
i stanowić zawsze musi chrześcjań-|i dlatego zapewne niedługo zmuszony bę- 


skie uczucie braterstwa. 


dzie opuścić uniwersytet. Niektórzy z Po- 


Poza temi zasadami, które ogólny cha- laków gorliwie służą nowemu porządkowi 
rakter moich dażnoćci określa, nie czuję |TZECZy, mimo to Moskale nie tają, iż ży- 


się być winnym nikomu żadnych tłuma- 
czeń. Położenie polityczne, 


raz obowiązek poświęcenia osobistego zda- 


nia dla jedności albo innych politycznych 
względów. Nie przyznaję więc prawa, 
zgoła nikómu, do żądania rozleglejszych 
i szczegółowszych wyznań wiary od kan- 
dydatów na poselstwa, dopóki nasze dzi- 


siejsze położenie się nie zmieni. 
Poznań d. 24 lutego 1871. 
N. X. Mańkowski 
z Rudek. 


Wiadomości polityczne 
i korespondencje: 


Warszawa 24 lutego. 
zN [Przeobrażenie „Dzien. Warsz. 


gsakdjacje kobdkAshahcje 
cja profesorów uniwersytetu — 
dzienników moskiew- 
skich w kwestji pojednania — 


reakcja 


zmiany — mrozy.| 


Spostrzegliście już zapewne innowacje 
zmie- 
a 
nawet i treść cała odmienny nieco przy- 
brała charakter. Zmiana ta spadła na Pa- 
wliszczewa i całą dawną redakcję niespo- 
Jestto zręsztą zjawi- 
Reiki pospolitóm w rządach Moskwy, aby 
- s laski służalców od- 

zać natychmiast bez żadnego względu 

i Zadnych motywów. Tysiące Ar 
postępowania tego rodzaju widzieliśmy w 
los taki spotkał też i re- 
daktorów Dziennika; nagle, niespodziewa- 


zaszłe w Dzienniku Warszawskim : 
nił on redaktora, powiększył format, 


dzianie jak piorun. 


dpadłych nagle od 


administracji ; 


nie, gdy Dziennik miał iść już na prasę, 


nadszedł z Petersburga rozkaz, aby tego 
dnia już numer był podpisany” przez no- 
wego redaktora Wajnberga. Pawliszczew 
przy zdawaniu sprawy ze swego dyrek- 
torstwa, nie zdołał się wyliczyć z fundu- 
szów, któremi rozporządzał; szczególnićj 
też nie usprawiedliwił żadnemi dowodami 
sum znacznych polikwidowanych za sła- 
wetne korespondencje zagraniczne, które, 
jak się pokazuje, po- większćj części fa- 
Tak więc re- 
dakeja, która wszystkich emigrantów na- 


br ykowano w Warszawie. 


w jakim się 


obecnie znajdujemy, wkłada na nas nie- 


czeniem rządu jest, aby jak najrychiej 
uniwersytet mógł być zupełnie z Polaków 
oczyszczony. 

Panika, jaka zapanowała w pośród ul- 
trasów moskiewskich z powodu zwycięztw 
pruskich, popchnęła ich aż do wypowie: 
dzenia głośno potrzeby pogodzenia się Z 
Polakami w celu zobopółnćj walki z ger- 
manizmem. Dziś ochłodnąwszy. cofa się 
Moskwa w tym kroku swoim i stawia 
nam program, że warunkiem koniecznym 
zbliżenia się z nimi, musi być z naszej 
strony. zupełne zrzeczenie się języka swe- 
go i przyjęcie mowy urzędowej. Kto cie- 
kaw, nieeh czyta szereg artykułów w Bir- 
żewych Wiedomostiach, gazecie, którąśmy 
już poczęli uważać: za szczerze usiłującą 


już weale kwestji zbliżema nie porusza, 
Umiarkowane pisma: Diejątielnost i No- 
woje Wremja za kilka słów bezstronnych 
uległy: sześciomiesięcznemu zamknięciu. 
To są najlepsze oznaki, że o żadnóm zbli- 
żeniu z Moskwą mowy obecnie być nie 
może. 

Komitet urządzający w kwietniu sta- 
nowczo istnieć przestanie. Reforma sądo- 
wnicza, jakkolwiek niewątpliwa, jeson 


etat komisji sprawiedliwości zatwierdzono 
na cały rok bieżący. 

Mrozy nareszcie skończyły się. Położe- 
nie staje się znośniejszćm. . Wobec dro- 


i wobec niesłychanie wysokich cen węgla 


podnieść głos w duchu pojednania. Gotos 


zapewne ociągnie się kilka miesięcy, gdyż — 


gości drzewa, z powodu wytępienia lasów — 


kamiennego, a nawet przez pewien czas 


zupełnego braku jego, zima obecna była 
dla Warszawy nader dotkliwą, czuła to 
najbardzićj liczna klasa 
reform lat ostatnie 


b. 


Wiedeń 25 lutego, 
H.: [Drugie posiedzenie 
nó w] nie zaspokoiło ciekawości tćj, pu- 


taklu*. Może nigdzie tą kljentela galeryj- 
na nie przeważa liczebnie w tym stopniu, 
jak- w Wiedniu. O rzecz, o trafność wy: 
wodów, o wyrobienie zresztą sobie sąme- 
mu sądu o rzeczy nie chodzi. Byle roz- 
prawy były żywe i głos zabierali mówcy 


szych robiła złodziejami, sama powinna | eputowani, jaż im wystarcza, 


Zakłócenie pojęć, jakie w kwestji nad- | była pójść do więzienia za kradzież. 


chodzących wyborów do parlamentu wy- 


buchło wśród społeczeństwa naszego, wkła- |łą się zacięta walka pomiędzy „rus 
da — miojóm zdaniem, na tych, których | m fami 
jako kandydatów na poselstwo prawnie sobie obozy. Źródłem nieporozumienia 
postawiono — obowiązek wypowiedze- | była kłótnia rektora Ławrowskiego z pro- 
nia swego zdania i stawienia się wobec fesorem Polewojem, który odmówił swojćj 
ezołobitności panu rektorowi. Ławrowski 
Dotychczas przypuszczałem, że moto- | oburzony: zebrał swych stronników i znie- 


wyborców bez dwuznaczności. 


zesowi, albo owemu radcy. Głosu zatem 
profesora nie należy brać na serjo, lecz 
raczćj uważać go za ironją, za żart, jaki 
mu przyszedł na myśl dla skrócenia 80 - 
bie bz długich chwil, które spędza przy 
p konomicznych piecykach* w 
Peek czekając aż mu sprzedadzą pje- 
ogotowanego grochu w wodzie“ 
dla dzieci i żony, Bo jeźli to wszystko 
myślał na prawdę, to złożył tylko no- 
wy dowód, że można znać się dobrze na 
rachunkach, a pomylić „się w rachubie sto- 
sunków własnego raju, że można być 
autorem Mechaniki rozumowanćj, 
a nie wiedzieć, że chleb i karjera jest u 
nas wyp adk. ową raczćj czołobitności i 
nieuctwa. = 
Dla przestro zatóm, każdego % podo- 
bnych AW POZ YA KOK Ch ludzi podaje 
się kilka smętnych uwag: 1) postarać się 
Ra A o jaki tytuł, a jeźli można io 
majątek, natenczas wszystkie uczone kor- 
poracje naszego kraju będą sobie uważać 
za honor, mieć ciebie w swojem gronie 
i nabywać od ciebie splendoru; 2) zamiast 
nauce, oddaj się jakim innym studjom 
up. jeżdzić na welocypedzie, a 
wtenczas będziesz mógł jak pan profe- 
sor!! Haller produkować się przeć pu- 
blicznością; albo w teatrze (sie) albo u Früh- 
becka; 3) jeźli pierwszy i drugi punkt o- 
każe się niemożebnym, postaraj się 0 ge- 


W łonie tutejszego uniwersytetu wszczę- 
kiemi | które się stało powodem czy pretekstem 


podzielonymi na dwa wrogie do wystąpień niemieckich: ko ryfeuszów 


nealogiczne drzewo, na którego ETER WA CZTEAA CRO OACNA OO NET E KERR 0 REE OB TD AAEE E 
mógłbyś umięścić przynajmnićj kilku na- 
szych dygnitarzy; 4) jeżeli najmnićj chcesz 
mieć kłopotów, przyucz się chodzić w li- 
berji i w czapeczce z dzwonkami. 


Jeźli wreszcie żadnemu z tych punktów 
zadosyć nie będziesz mógł uczynić, na- 
tenczas nie pozostaje ci nie innego jak 
tylko łamać sobie zęby na niedowarzo- | 


nym grochu. Z tego zaś trybu życia, od- 


niesiesz tę korzyść, że w dzieci swoje za- 
szczepisz inne, rozsądniejsze zasa- 
dy i zamiast pracować nad książką, na- 
uczysz ich wycierać prochy po przedpo- | y 
kojach, a zamiast pisać, nakażesz im pod 
błogosławieństwęm poświęcić się innemu 
szlachetnemu zawodowi np. brzuchomow- 
stwu, wywracaniu koziołków naturalnych 
lub politycznych i t. p. Po takićj eduka- 
Nato- 
miast będą głodne i obdarte, jeżń w ich 
liscie rékomendacyjnym będą napisane te 
dwa niesmaczne wyrazy: zdolność i pra- 
ca, lub co gorsza, charakter. Nawet jeże- 
liby w konkursie np. na profesorów: do 
seminarjów pedagogicznych żądane były 


cji możesz je wysłać „po chleb“; 


wyższe kwalifikacje—to niech je „kaw ska“ 
galicyjska strzeże od przyznawania się do 
nich — natomiast niech starają się przed- 


stawić jako pokorne zera, a będą zba- 


Uff... zmęczyłem się wielce. Boć to 


kJ 


Ponieważ głównym przedmiotem“ roz- 
praw było. finansowe przedłożenie rządu, 


przeciw ministerjum_ w izbie niższćj, do- 
myślano się analogicznego postępowania 
w izbie wyższćj ze strony wierno-kons sty- 
tucyjnych „parów“ austrjackich. 3 


zczarowanie jednak było kompletne. 


dopiero pierwszy tydzień postu, więc je- 
szcze człowiek do „gorzkich żalów nie 
nawykł. W ogółe nie jest tó zdrowo ro- 
bić wielkie skoki—żeby więc i czytelni- 
kom ta zabawna historja o głodzie nie 
zaszkodziła, czómprędzćj spieszę z pocie- 
szeniem. Nie rozpaczajcie albowiem mogą 


proletarjatu urzę- 
dniczego, popadłego w zędzę skadd | 


izby pa 


bliki, która niepospolicie się naprzód ra- 
duje z jakiegokolwiek publicznego „spek- 


być waszymi koncerta pp. Diem-Żeleński- ` 
Hoffman—waszćmi mogą być muzykalno= 


deklamacyjno-towarzy skie wieczory w re- 
sursie,, do których. wydelegowano już oso- 
bny komitet -t waszómi mogą być „Epi- 
demie*, „Pracowici próżniacyć a nawet 


Pół miljona“ n. b. jeżeli jaki welocyped ; 


semi nie przeszkodzi. 
Zresztą źważywszy, że w poście w bra- 
ku inny ch 
dłem drukarskióm trochę się pożywić, 
możecie pokosztować Chochlika. Bo: trze- 
ba wiedzieć, że nie jest to już/ów malec 
łobuzowaty, który wynalazł tromtadrację, 
ale oto przedzierzgnął się w pismo ilu- 
strowane; nie braknie mu dówcipu, ale 
ma i poważniejszy ładunek, powieści, roz- 
prawy it: p., słówem stał się człowiekiem, 
tory powinien być dobrze widziany K’ 
każġém przyzwoitćm towarzystwie: Nie 
jest więc jeszcze tak źle z ns wi ,- jakby 


b penr FP" 


rzeczy, nie zawadzi i czerni- - 


sobie ktoś mógł myśleć, dl: a tego, że 'wstrzyye E 


mujemy się od autonomji i od mięsa, 


m 


<< 


TETA AT Tes TOR, 


rE "HF" 


> w przeciągu. 48-miu 
i tryb 


| mitszych obywateli, jako zakładników w 
J zamian 
a jenne nasze okręty. 


Te a PEON 


tA ENG 


większości izby, że termin tak- krótki, 


_ podatków, więc trzeba zaakce 


Erto mówią. 


~ czam stanowczo i sądzę być pod tym 
eż an zupełnie w zgodzie z większo- 
a izby, że motywa przez mego poprze- 


-dnika (Giskrę) przytoczone, zupełnie nie 


an 


5 
— 
í: 
A 


| ski koniec terminu, na który przyzwolono 


= 


3 
: 


= nent i mówca Lasser, b. minister, wyró- 


= o koncesjach dalszych nie myśleć dla 


-izby niższéj, skoro minister finansów w 


Referent Winterstein, b. prezes izby han- 
dlowćj wiedeńskiej, odczytał sprawozda- 
nie wydziału finansowego; które powiada, 
że chociaż przedłożenie rządowe przed- 
_ stawia dwie strony, tj. ekonomiczną czyli 
< administracyjną i polityczną, wydział po- 
"stanowił zajmować się tylko stroną ad- 
— ministracyjną przedmiotu i konkluduje, 
_ żeby izba panów przyswoiła sobie uchwa- 
- łę tamtćj izby, rzyzwalając rządowi na 
= pobieranie jednomiesięcznie po- 
ków. Prawie bez opozycji powziętą 
została uchwała, żeby dać konsens na 
pobieranie podatków do ostatniego marca. 
= | Odezwał się tylko jeden głos przeciw 
restrykcji prowokowanćj postanowieniem 
izby niższćj, hr. Larischa, niegdyś mini- 
| stra finansów i kolegi hr. Beleredego. 
Widać było po nim, że przemawia hono- 
ris causa, bez nadziei wyperswadowania 


niezwykły, złe wrażenie zrobić może po 
śród ludności. Jednak w negacji izba ta 
zachowała pewny takt, obstając przy u- 
chwale analogicznej z uchwałą rajchsra- 
tową (izby miższćj), bo czas krótki, za 
kilka dni kończy się prekluzywny termin, 
do którego rząd ma prawo pobierania 
tować wo- 
tum tamtój izby, żeby prze upływem 
- tego terminu otrzymaną została sankcja. 
loże być, że na bardzićj polityczne 
postępowanie izby wyższej: wpłynęły roz- 
prawy „młodszej koleżanki*. Być bardzo 
może, że większa łatwość poinformowa- 
nia się u góry, ię wiatr wieje, także 

- mię przyczyniła o zachowania „rezerwy.* 
Co w pierwszym momencie przeszło 
niespostrzeżone, na drugi dzień „już się 
wydaje ważniejszćm i nie bez... ale, jak 


Wśród gwałtownych napadów w rajchs- 


= racie (na wczorajszćm posiedzeniu) opo- 


żnił się demonstracyjnie od swych przy- 
jaciół politycznych. Utrzymują niektórzy, 

Że ten przenikliwy biurokrata spodziewa 

się reformacji politycznój Przedlitawji, 

w którćj będzie mógł jeszcze odgrywać 
rolę. Rzecz taka: 

Giskra przed nim mówił siarczysto i bez- 
względnie. Zarzuty główne, któremi ci- 
_ skał w twarz rządowi, były te: 
| a) Większość tćj izby swoje zdanie w 
- adresach do tronu wypowiedziała, z tém 
zdaniem (żeby trzymać się grudniówki i 


niezadowolnionych) ministerjum się nie 
zgadza i jest z niém w sprzeczności. 
= b) Ministrowie nie mają sławy ani w 
_ politycznóm życiu, ani w nauce. 
= My, tj. niemiecka, central. falanga, ni- 
_ gdy go wspierać nie będziemy. 
Lasser tedy po nim zabierając głos i 
_ różnicę zaufania na 1 miesiąc lub 2 mie- 
 siące do małych zredukowawszy propor- 
cji, tak kończy : 
„Dodać mi jednak wypada: Oświad- 


są motywami wszystkich, którzy wotują 
za jednomiesięcznym konsensem.* Stara 
| Presse sfałszowała zapiski steno- 


aficzne wypuszczając ten u- 
końcowy mowy tendencyjnie, 


by sę wydawało, że we wszystkićm je- 
dnakowe są intuicje partji niemieckiej. 


„ Wiedeń. Na drugićm posiedzeniu 
_ izby wyż, 25 b. m. przy rozprawach nad 
kwestją dalszego poboru podatków, o- 
świadcza referent komisyjny: Komisja nie 
baczyła zupełnie nic na polityczną stro- 
nę tćj sprawy. Uwzględniała jedynie bli- 


pobór 


odatków. Komisja stawia wniosek, 
aby izb 


a wyższa przystąpiła do uchwały 


komisji ważniejszych zarzutów nie pod- 

- nosił. 
Hr. Larisch wskazuje, że w dotych- 
czasowych aktach i wyjaśnieniach rządo- 
ch nie widzi żadnego powodu do nie- 
aości. Przyzwolenie na jednomiesięczny 


E oai podatków jest niepraktyczny, i u 


udności nie zrobi dobrego wrażenia. Wy- 
wieraniem presji na koronę oddalilibyśmy 
się od legalnego gruntu. Nie przyłączy 
się on do bezeelnćj, politycznej demon- 
stracji; wnosi więc, aby przyzwolić na 
dwumiesięczny pobór. 
= Hr. Hartig radzi, aby unikać wszel- 
_ kich politycznych rozpraw, gdyż rzecz 


= dotyczy administracyjnego jedynie przed- 


„miotu. É 
Lichtenfels obawia siẹ, iż w razie, 
gdyby uchwała izby wyższéj nie zgadza- 
ła się z uchwałą niższéj, to powstarie 
walka między: obu izbami. W każdym ra- 
zie przyzwolenie na dwumiesięczny po- 
- bór byłoby wotum ufności dla minister- 
stwa, a do tego nie ma pobudek ża 


ch. 

Potóm izba większością głosów, odrzu- 
ca wniosek hrabiego Larischa a przyjmu- 
_ je wniosek komisji. 


FE'rancja. 
Paryż 16 lutego. 


Departament Sekwany i Marny znowu 
nieszczęście spotkało ; musiał on zapłacić 
godzin, miljon kon- 

ucji wojennćj. Z Compiègne donie- 
siono, Że na departament Oazy nałożono 
znowu miljon franków w złocie, a nadto 
załoga saska nałożyła na to miasto kon- 
trybucję w wysokości 40-tu tysięcy fran. 
W innych departamentach oprócz kon- 
trybucji wojennćj uprowadzono znako- 


za statki zabrane przez wo- 
— W dzienniku Si- 
cle mianowicie w składzie jego redakcji 
zaszły ważne zmiany, z których wnosić 
można, że dziennik pozostaje i nadal re- 
publikańskim, porzuci radykalną barwę. 
Otworzono kilka teatrów. W Palais-Royal 

ją dzisiaj les Diables roses a w Variè- 
tes odegrano Chevreuil. 

W tych dniach przywieziono mąki i 


M | 


d 


mięsa w znacznej obfitości. — Z Belgji 
przysłano ogromną ilość pomarańcz, a 
ryb, owoców i jarzyn można już dostać 
po cenach ciągle spadająch. — Paryż nie 
jest jeszcze oświecony gazem, bo brak 
jest węgla kamiennego, z którego się gaz 


kle wcześnie wszyscy spać się kładą. — 
Drewniane budy na ulicach, które weza- 
sie oblężenia na opał obrócone zostały, 
znowu się stawiają. — Liczba wypadków 
śmierci, które w poprzedzającym tygodniu 
wynosiła 4451 — w bieżącym tygodniu 
zmiejszyła się o 220. 


czas oblężenia Paryża mieszkała w Wersalu 
zapewnia, że wycieczki jen. Trochu nie 
robiły takiego wrażenia na Niemców, jak 
to w obozie francuzkim sądzono. Okop, 

Prusaków naokoło Wersalu i na A 


bicie się przez linje niemieckie było pra- 
wie niemożliwą rzeczą. 


mógł przynieść rzeczywiste i praktyczne 


się odbywa, ale wysokie ceny ciągle się 
trzymają i rzecz dziwna, że niższe klasy 
ludności, boją się głodu, i że zbierają ży- 
wność, którą przechowują. 


taire wykazuje, że od dnia 28 stycznia 
do 4 lutego umarło w tém mieście 716 
dzieci niemających roku skończonego. — 
Poprzedzającego tygodnia umarło 900, a 
urodziń było 19. 


Paryża są oszacowane na sumę pięćdzie- 


sięciu miljonów frank. Na samą artylerję 
wydano dz 


koksu. Kwestja gazu i opa 


oświetlający wyrabia. W Paryżu niezwy- 


17 lutego. 
Osoba przybyła z Wersalu, która przez 


punktach byłe bardzo silne, tak, że prze- 


, W kwaterze głównój w Wersalu dwa 
istnieją prądy: jeden, który chce prawa 
wojny do ostatnich krańców posunąć i 
wejść do Paryża, a popiera go Moltke; 
drugi z księciem następcą tronu pruskie- 
go na czele, który lać o ile możności 
nieprzyjaciela oszczędzać, ażeby pokój 


owoce. 
Dowóz żywności do Paryża z wolna 


Wychodzący w Paryżu Bulletin Sani- 


Wydatki na roboty obronne na około 


iesięć miljonów. 

Rząd postanowił zaprzestać płaty 
dziennego żołdu gwardzistom narodowym 
i ich żonom, jaki pobierali przez czas 
oblężenia. Potrzebującym będzie o ile 
można nastręczana praca. Od dnia 19go 
września aż do końca oblężenia odla- 
no w Paryżu 250,000 granatów i miljon 
kul dla kartaczoewnic. Zaczynają też te- 
raz do Paryża i materjał opałowy zwo 
zić. Do dnia 15-go lutego przywieziono 
9,013 ton węgla kamiennego i 1,290 ton 
tak wszyst- 
kich zajmuje, że rozprawy w zgromadze- 
niu narodowóm w Bordeaux, mnićj wy- 
wołują dyskuzji od przywozu materjału 
opałowego i kwestji oświecenia miasta.— 
Z powodu braku gazu, sklepy, restaura- 
cje i teatra wcześnie zamykane bywają, 
tak, że o godzinie 10-ćj z wieczora na 
ulicach grobowa cisza panuje. 

Zakłady naukowe i szkoły zaczyna- 


się powoli otwierać. W Sorbonie, Gol-|L 


ge de France, w szkołach medycznej i 
prawnej już się zaczęły odczyty. W bi 
bliotece narodowej rozpakowują rękopi- 
sma i wynoszą z piwnic, dokąd dla bez- 
pieczeństwa przeniesione były. — Teatra 
rozmaitego rodzaju zaczynają dawać przed- 
stawienia i ogłaszają, że ceny miejsce bę- 
dą zniżone, co jest pierwszym dowodem 
finansowych następstw tćj wojny. AE 
w restauracjach prędko spadają. Chle 

jest znowu biały, ale jest go skąpo. — 
Rząd nie wydaje piekarzom dostatecznej 
ilości mąki i po godzinie 11-ćj z rana 
nigdzie już chleba dostać nie można. — 
Dowóz żywności do Paryża pomimo ty- 
siącznych trudności odbywa się z wielką 
szybkością. Ale miasto dotkliwie uczuwa 
niedostatek węgla. Powietrze jest ciągle 
łagodne. W braku materjału opałowego 
taki stan powietrza jest pożądany — bo 
śmiertelność na choroby piersiowe tylko 
przez ciągłe podnoszenie się temperatury 
może się znakomicie zmniejszyć. Renta 
poszła w górę. 


Bordeaux 23 lutego. 


K. Od ostatniej mojćj korespondencji 

do was nie takiego nie zaszło, na cobym 
szczególniejszą waszą mógł zwrócić uwa- 
gę, to lko chyba, że pewność pokoju 
tak wielce już się rysuje na nieszczęśli- 
wym politycznym horyzoncie Francji, że 
przeczytawszy mowę Thiersa na posie- 
dzeniu reprezentacji krajowćj mianą, sa- 
mi zupełnego nabierzecie przekonania, że 
wobec tendencji i z góry już postawionój 
kwestji pokoju przez izbę, popieranej 
nadto przez rząd z łona jéj wyszły, wszel- 
kie przewidywania dalszćj wojny są nie- 
uzasadnionemi, że dalsza wojna jest nie- 
mal niemożebną, więc będzie pokój. Co 
do mnie, ja dalej jeszcze pójdę i powiem 
wam, że w chwili zawarcia armistycji po- 
między Jules Favrem i Bismarkiem już 
kwestja pokoju była traktowaną, a prze- 
dłużenie o dni kilka zawieszenia brom 
jest jednym więcój dowodem, że poko- 
jowe zakończenie sprawy było dla Pru- 
saków tak pewnóm, iż ci nie wahali się 
na tak niby wielkie i ludzkie z swćj stro- 
ny postąpienie, dania Francji kilka dni 
jeszcze czasu do reorganizowania swej 
armji. 
Dziś i Belfort już upadł, Prusacy są 
panami tego ostatniego klucza Alzacji. 
Belfort upadł, nie skutkięm, iżby zmu- 
szony głodem, lub zniszczony pociskami 
nieprzyjaciół, widział się w niemożności 
dłuższego oporu, lecz że dalsza obrona 
jego była już niepotrzebną, więc Jules 
Favre dobrowolnie zgodził się na odda- 
nie téj twierdzy, kapitulację w Wersalu 
podpisał, kapitulację, jaką dotąd żadna 
jeszcze z poddanych twierdz francuz- 
kich w téj wojnie nie uzyskała, to jest, 
z możnością wyprowadzenia całej chociaż 
szczupłćj, bo parę. tysięcy tylko liczącćj 
załogi z wszelkiemi honorami wojskowe- 
mi i dozwolenie jéj połączenia się z głó- 
wną masą wojsk francuskich. 

M ajeltie Prusacy nie chcieli się obar- 
cząć kilkoma tysiącami jeńców więcćj, 


co niezawodnie byliby uczynili, gdyby 
się dalszćj spodziewali wojny. 


cje Alzacji i Lotaryngji, że Prusakami 
być nie chcą; na nie ten prawdziwie go- 
dny naśladowania patrjotyzm, który przy- 
kładem całćj Francji służyć może, a któ- 
ry na polu bojowóm podobnego uczucia 
niestety w innych swych współrodakach 
wywołać nie zdołał; Alzacja i Lotaryngja 
zrujnowane i spalone do szczętu, tysiące 
jéj mieszkańców ginąc z głodu i nędzy, 
wyciągać musi jałmużniczą rękę do ob- 
cych po kęs suchego chleba, a 
Lotaryngja zalane potokiem krwiożer- 
czych hord teutońskich, chociaż pod na- 
ciskiem obcych bagnetów, wysyła jednak 
swych reprezentantów, ludzi z czystym 
republikańskim duchem, aby tam, gdzie 
losy kraju się ważą, Śmiało i z dumnćm 
objawili czołem, że Alzacja i Lotaryngja 
trancuskiemi chcą zostać. O, w istocie, 
rzewnemi są szczegóły odjazdu tych po- 
słów; miasta i wsie, bogaci i ubodzy, 
wszyscy jednomyślnie (az n 
wracać, jak z zapewnieniem całości i nie- 
podzielności Fra 


testacje tych biednych prowincji, prote- 
stacje, poparte przez wielu dobrych pa- 
trjotów kraju w izbie TARO RÓ: na 
cóż oświadczenia jenerałów Billiot i Chan- 
zy na jednóm z posiedzeń biurowych, że 
Francja dalej bojować jest zdolną i cho- 
ciaż w początkach nie zaczepnie, to przy- 
najmnićj odpornie; gdy z góry 
piono we wszelkie moralnie i mat 
siły. Raz więc jeszcze wiek dziewietnasty 
haniebny 
rządzania | 
i kiedyż narody stadem nieboskich prze- 


stan 

Więc będzie pokój — a jak to z zorga- 
nizowania obecnego rządu Thiersa, w któ- 
rym wszystkie niemal pomieszezono opi- 
nje, widzicie, izba stara się tym pokojem 
wszystkie zadowolnić partje. 


rój jedynie zbawienie Francji upatrują, 
zostawiają rząd republikański, mówiąc so- 
bie w duchu, że Francja niezdolna jest 
jeszcze do takiego rządu, więc rząd ten 


ny powiadają im, że pokój konieczny, bo 
rezultat wojny tak jest niepewnym, tak 
mało rokującym nadziei zwycięztwa dla 


ZN 


Na nic więc dzisiaj wszelkie protesta- 


lzacja i 


dają im rozkaz nie 


nei. Éo 
Lecz na cóż choćby najdonośniejsze pro- 


już zwąt- 
materjalne 


rzedstawi nam przykład roz- 
udem wbrew własnéj jego woli, 


być stworzeń ?.. 


Republikanom żądającym wojny, W któ- 


sam siebie pochłonie, dając dowód, że 
nie jest jeszcze na czasie; z drugićj stro- 


Francji, że Prusacy, stawszy się panami 
całego kraju, gotowi są jeszcze Bonapar- 
tów na tron sprowadzić. 

Legitymistom i Orleanistom, pragnącym 
pokoju, dają pokój, a zżymającym min 
nazwę rzeczypospolitćj pokazują z jednój 
strony blizką nadzieję zmiany tego Cza- 
sowego rządu, z drugićj straszną domo- 
wą wojnę, gdyby wszystko na swą ko- 
rzyść zagarnąć chcieli. Koją się więc 
partje, burczyć jeszcze czas jakiś będą, 
lecz w końcu zgodzą się z przeznacze- 
niem, niepomni że krew iłzy Alzacji i 
gji, niepomni ze przekleństwo po- 
tomnych, sumienia ich wiecznie obciążać 
będą. 

Więc będzie pokój — i w tym duchu 
już rząd obecny działać zaczyna, znoszące 
lub zmieniając stopnie wojskowe za cza 
sów QGrambetty kreowane. 

Wiecie, że gdy po dzień 4 sierpnia 
Francja ujrzała nagle całą swą armję w 
niewoli, nietylko musiała szukać nowych 
żołnierzy, ale nadto formować kadry, do 
czego zupełnie brakło oficerów. 

Trzeba więc było, mie zważając na sto- 
pnie piara riek ludzi zdol- 
nych, aby brak ten zapełnić, i dlatego 
nietrudnóm jest dzisiaj spotkać np. puł- 
kownika, który obecną wojnę zaledwie 
ze stopniem porucznika rozpoczął. Przy- 
znać należy, że Gambettą umiał zawsze 
trafne robić wybory i że hidzie przez nie- 
go kreowani odpowiadali zupełnie swemu 
stanowisku. 


Jednym z takich ulubieńgów fortuny 


jest p. oczątkach 
wojny, ra 
ji, dowodząc w armji wogezkićj. Na- 


zostały 
opłacone. Ponieważ więc p. Kremer był 
jenerałem dywizji z tytułem „w armji po- 
mocniezćj* (auriliaises), więc nie robiąc 
sobie wcale subjekcji, przemianowano go 
poprostu na majora kawalerji. , 

Ten sam los spotka zapewne 1 naszego 
dzielnego Lipowskiego. 

Lipowski, jak wiecie zapewne, jest sy- 
nem profesora szkoły Batignolskićj. Wy- 
chowany na Batignolu, wszedł następnie 
do szkoły w St. Cyr, którą chlubnie skoń- 
czywszy, wstąpił jako podporucznik do 
strzelców pieszych w Algierze. i 

Po nieszczęśliwej aferze sedańskićj Li- 
powski żnalazł się w Paryżu, i jakkol- 
wiek od tygodnia zaledwie żonaty, a nadto 
będąc w dymisji obowiązkami wojskowe- 
mi więcćj niezwiązany, idąc za popędem 
wrodzonego sobie patrjotyzmu, zaciągnął 
się do wolnych strzelców paryzkich; tam 
pełniąc powierzone sobie obowiązki ka- 
pitana, znajomością służby, wojskową 
sprężystością połączoną z łagodnością cha- 
rakteru tak umiał sobie zjednać swych 
podkomendnych, że gdy ci, niezadowol- 
nieni z swych dowódzców , wszystkich 
oficerów bez wyłączenia jakoby przez sie- 
bie wybranych oddalili, został tylko je- 
den Lipowski, którego proszono, aby przy- 
jął dowództwo oddziału. 

I oto początek karjery tego dzielnego 
Żołnierza, który po wielu i wielu a za- 
wsze dzielnie stoczonych bitwach dosłu- 
żył się na polu walki krzyża legji hono- 
rowćj i stopnia jenerała. Dziś naturalnie 
ten sam los go czeka co i innych, lecz 
on bezwątpienia zażąda dymisji. Lipow- 
ski liczy lat 30. - 

Posiedzenia w izbie aż do powrotu de- 
legacji w Wersalu zawieszone, więc z téj 
strony nic nowego. 
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ków— Paryż gwarantem pożycz- 
ki — Stroussberg 


kładnćj ciszy i obojętności ogółu sejmu 
pruskiego, mało na siebie zwracała uwa- 
gi. Wśród nudnych i Keo boho dE ni- 
kogo wniosków do prawa o szko 
mentarnych hanowerskich, o miejscu za- 
mieszkania ubogich potrzebujących wspar- 
cia, o jakimś. niepopularni 
ministra oświecenia p. Mühlera mającym 
obowiązywać w byłym elektoracie heskim, 
spadła niespodziewanie sprawa przysięgi 
deputowanych północnego Szlezwigu, pp. 
Ahlmanna i Krygera, na ustawę ko 
tucyjną pruską. Obaj deputowani powo- 
łując się w piśmie do marszałka Forken- 
becka na stypulacje traktatu prazkiego, 
zażądali głosu, by uzasadnić swe stano- 
wisko i powstrzymanie się swe od aktu 
złożenia przysięgi. Z wyjątkiem jednego 
deputowanego z Holsztynu, niejakiego p. 
Hiinela, tudzież pp. Kantaka i Wierz- 
bińskiego, którzy domagali się udzie- 
lenia głosu deputatom szlezwiekim, zażą- 
dała cała izba przeciwnie zaprzeczenia im 
takowego i wykluczenia ich z sejmu na 
podstawie przepisu, iż nikomu, co mie 
złożył przysięgi na wierność ustawie kon- 
stytucyjnćj, nie wolno zasiadać w gronie 
reprezentacji kraju. P. Hennig z Prus za- 
chodnich, jeden z choragów stronnictwa 
narodowo-liberalnego, posunął 
swą do tego stopnia, iż oświadczył, że 
deputaci północnego Szlezwigu będąc Pru- 
sakami, nie mają żadnego prawa uważać 
się i nazywać Duńczykami. Po takiém 
dictum acerbum zapadła uchwała izby od- 
bierająca Szlezwiczanom głos i wyklucza- 
jąca ich z sejmu. Uprzedzając ją złożo- 
nóm do biura marszałka pismem, oświad- 
czyli obaj deputaci, iż składają swój man- 
dat, i udali się na 
bliczności trybunę, 
pac na opuszczony przez się poziom. 


nieco jednostajność sejmowych obrad, był 
wniesiony przez ministra skarbu projekt 


Uzasadniło ministerstwo skarbu projekt 


jako publicysta i mówca parlamentarny, 


Wiadomości z literatury i sztuki. 


Ks. Fr. Malinowski, autor „Krytyczno- 
porównawczćj gramatyki języka polskiego“, 
ogłosił niedawno prospekt na Gramażykę san- 
skrytu porównawczego z językiem starosłowiań- 
skim i polskim ma podstawie sanskryckićj gra- 
matyki Franciszka Boppa. 

Według słów prospektu będzie to wierne 
tłumaczenie jednego z najznakomitszych bada- 
czów językowych, profesora uniw. berlińskiego 
Fr. Boppa, opracowane krytycznie przez ks. 
Malinowskiego, mianowicie zaś pod względem 
wykazania organicznego związku z sanskrytem 
języków litewskiego, starosłowiańskiego i pol- 
skiego, któreto dwa ostatnie profesor Fr. Bopp 
w dziele swojóm zupełnie pominał. = 

Rękopis tego dzieła jeszeze-wr. 1864 został 
przez ks. Malinowskiego przesłany radzie wy= 
chowania w Warszawie na ręce rektora byłćj 


ny powyżéj wskazane, w nadziei, że i szkoły głównćj dra Mianowskiego i uzyskał nie- 
sercem duchowieństwa zawładnie kiedyś | tylko uznanie najprzychylniejsze, ale nadto i 
uczucie patrjotyzmu i poświęcenia swych przyrzeczenie, że rada wychowania ofiaruje au- 
osobistych interesów i widoków dla do- torowi 500 rubli honorarjum i koszta druku 
bra ogólnego. weźmie na siebie. Zupełny przewrot w stosun- 

Aby wam lepićj scharakteryzować tu- kach politycznych i w instytucjach naukowych 
tejszą sytuację, przytoczę wam kilka fa- w Królestwie Polskióm "przerwały następnie 1 
któw bliżćj nas obchodzić mogących, dla- | W niwecz obróciły te układy. w okolieznościach 
tego że w nich biorą udział osoby pol- takich ks. Malinowski: udaje się do. kraju i ro- 
skie nazwiska noszące i w kraju naszym daków, żeby ci zastąpili radę wychowania Kró- 
zrodzone. Zamilczam o kompromitująećj lestwa Polskiego i dzieło użnańę przez nią za 
nas misji arcybiskupa oznańskiego i jego godne druku obrócili na własność narodową, 
ordynansa Koźmiana, bo o tóm już wam biorac udział w przedpłacie na nie ogłoszonej. 
donoszono. Jak ks. Koźmian nie był w|  Wydaniem tćj gramatyki canskryckićj, mia- 
niczém przez policję turbowanym, tak|nowicie zaś jéj techniczną i administracyjną 
również cieszy się wielką swobodą pan częścia zajmuje się dr. L. Rzepecki w Poznaniu. 
Piotr Semenenko, rektor kolegjum po|-| Dzieło to obejmie 30—40 arkuszy ~i wyjdzie 
skiego (?), który już po raz trz eci|W czterech zeszytach do końca bieżącego roku. 
wimieniu rządu swego (radzibyś- Kosztować będzie droga przedpłaty na papierze 
my wiedzieć, jaki rząd uważa pan 3 „| zwyczajnym talarów 4, a na welinowym tal. 5. 
menenko za swój?) wraz z kilkoma in- _ Tydzień (Kraszewskiego) nr.8 zawiera: Kro- 
nymi rektorami kolegiów rzymskich pro- nika tygodniowa. Korespondencje: z Genewy, 
testuje przeciw nadużyciom władz rzym- z Wiednia (dok.). — Nowe książki: „Historja 
skich przez zajęcie kolegjum rz mskiego, wyzwolonćj rzeczypospolitćj. — Rozmaitości. — 
przeciw systematycznemu prześladowaniu Skrzynka do listów. — Ogłoszenie. —W odcinku: 
jego kolegów i jego podwładnych alum-| O przepowiedni Lenińskićj. 
nów, takową nietylko namiestnikowi rzym- Przyjaciel dzieci ur. 7 zawiera: Nauka mo- 
skiemu doręcza i publikuje w klerykal- ralności. — Staba: mater (dok.). —Trzy przepo- 
nych dziennikach, ale nawet ez officio wiednie starćj ciotki Deborah (e. d.). — Wiersz 
składa jej kopję swemu przedst awi-| do imiennika M.P.— Pogadanki naukowe (eidz), 
cielowi dyplomatycznemu (ra- — Ruch i przyciąganie ziemi (e. d.). — Natura 
dzibyśmy wiedzieć, kto jest reprezentan-|* płody ziemi w Rossji. — Księżniczka i ziamiko 
tem dyplomatycznym p. Semenenki). Któż grochu. — Potok, wiersz. — P jękne SYST RZ. 
więc z polskich czytelników może wie-| dane przez historję (Skromnóść. Pokora). — 
rzyć temu, co korespondenci z ligi zmar-| Wieśsi ze świata. — Koziel, cielę i prosię, baj- 
twychwstańczćj, pisujący do naszych dzien- ka.—W dodatku: Jazda na koźle, z ryciną. — 
ników klerykalnych, donoszą, powiem bez- Szpak i ptaki, bajka. Z ojcem na przechadzce. 
czelnie, zmyślają o okropném i rozpaczli- Aniołek Krysi (dok.). — Zegarek , wiersz. — 
wóm położeniu duchowieństwa, -0 owym | Kozy angorskie z ryciną. — "Rady dziadunia. 
do niezniesienia stanie, który jakkolwiek Rozmowa z Mania. i Grosz i dukat, bajka. 
odjął duchowieństwu legalną drogę znę- Kłosy nr. 294 zawiera: Postąpiłem prawnie, 
cania się nad ceywilnemi, jak to dawnićj powieść p. Walerję (Marrenć) Morzkowska (c. d.). 
bywało za rządów "PWB nie odjął| — Fragment z Puszkina. — Słowo wstępne do 
im zupełnćj możności intrygowania i prze- trzech pieśni Odyssei Homera przekładu L. Sie- 
śladowania słabszych od siebie. Oto jest|micńskiego, przez F. Lewestawa. — Ostatni list 
fakt sów charakteryzujący nietylko stan | Przez R: z tyciną. — Powązki. — Rodzina Ho- 
rzeczy, ale i położenie nas Polaków w | hensteinów, romans Fryderyka Spielhagena, 
Rzymie. Niejaki Sylwester Michalik. zna- przełożył J. Pracki. . Cz. I. (e. d). — Typy a 
ny w ogóle pod przybranóćm nazwiskiem dowe, ryciny. Dostawa Żywności w wojnie. 
Majewski, który kileańaście lat temu dla | rycina. — Oblężenie baterji, rycina. — Z teatru 
niesubordynacji opuścił swój klasztor | WonJ: Listy T. T. Jeża. XXVI. — Ludzie z r. 
franciszkański na Podlasiu, który po dłu-| 195512 Vermorela, 10 rycin. 
giém wałęsaniu się po Świecie i po Wy | SNNN 
święceniu się na kapłana został spowie- A 5 aros 
dnikiem Illiryjczyków w bazylice waty- Kronika potoczna i rozmaitości. 
kańskićj, chcąc swe wpływy ustalić wdo-| Na rannych Francuzów złożyli w admi- 
mu państwa Szczecińskich, postanowił | nistracji. Kraju: gmina Tenczynka 5 złr. 
pozbyć się Bronisława Szumańskiego z| Na rodzinę pozostała po ś. p. jen. Bossaku- 
Rzymu, gdyż sądził, że tenże będąc gu-| Hauke złożono w administracji Kraju: ze skład- 
wernerem u tejże rodziny i zaszczycony | ki podczas nabożeństwa w Jaśle za duszę Ś. p. 
zaufaniem p. Szczecińskiego , Stoi mu na| jen. Hauke-Bossaka przesłał p. J. Bielicki 35 
istotnie ogromne zyski. Pzyszła jednakże przeszkodzie. Aby zrozumieć cały wy pa |złr. 1!/ą cent., 4 złr. srebrem, 1 dukat, dwie 
wojna, a „Rumuny* spadły o połowę war- dek, trzeba wiedzieć dwie rzeczy: że| 5 frankówki, 1 cwancygier; ze składki w oko- 
tości. Niedość na tém, oświadezono po- państwo Szczecińscy są to milji nowej for- | licy Jasła na ręce p. J.Bielickiego: ks. Leopold 
siadaczom ich, że rata procentowa, przy- tuny ludzie, któr zy sprzedawszy swe do-| Textoris 1 złr., Józef Nowotny (ojciec) 1 złr., 
padająca na dzień lszy stycznia, będzie bra na Litwie, chcą się teraz osiedlić w| Jozef Nowotny (syn) 3 złr., dr. Macudziński 
dopiero Ndz dnia 30go marca. Po- Rzymie, iże p. Bronisław Szumański Jęst| Walerjan 1 złr., Józef Prochazka 1 złr., Ant. 
siadacze obligacji kolejowych rumuńskich 2Oletnim młodzieńcem, który niedawno | Żubrzycki 1 złr., Delevaux 5 złr., Hyczkiewicz 
znajdują się w posiadaniu papieru bez |Z kraju przybył do Rzymu i mimo całe-|1 złr., Steinhaur 50 cent., Teilelbaum 1 złr., 
wartości, od którego procent ma być niby |go swego sprytu mało jeszcze znał sto-| Przyłęcki z Wolicy 1 złr., Oberlender 1 złr., 
kiedyś płatnym, gdyby tylko blizkie są- |sunki miejscowe. Otóż Majewski korzy-| Wład. Nowotny 1 złr., ze składki 2 złr., razem 
siedztwo ostatniego marca z prima Aprilis |stając z pobożności pani Szczecińskićj, | 20 złr. 5 c. 
nie podkopywało i tćj słabćj nadziei. Po |chcąc się wkręcić w stosunki, a szczegól-| Na wychodźców polskich złożono w admi- 
dobna perspektywa wywołuje niemały |nićj w interesa téj rodziny, która teraz |nistracji Kraju: Kosińska Wiktorja 1 zł. saski 
alarm i niebezpieczne wzburzenie między nabywa pałac w Rzymie 1 obawiając się | srebrem. 

oddanymi kolejowego księcia to jest p.|wpływów p. Szumańskiego, tómbardzićj| Na rannych Polaków walczących w obro- 
Stroussberga, a prawnicy są zdania, że = Pr a dA ion nie miał na-| nie Francji złożono w administracji Kraju: Pa- 
wręcz przeciwko praktykowanćj wszędzie bożeństwa do przebiegłego i usłużnego | weł Stalmach, redaktor Gwiazdki Cieszynskićj, 
zasadzie nieodpowiedzialności wszystkich mnicha, najpierw anonim, a gdy ten nie|ze składki w Cieszynie 7 złr. 60 c. 
książąt, książę kolejowy i jego szlązcy skutkował, z zywe podpisem| Wczoraj odbyło się pochowanie zwłok ś. p. 
towarzysze mogą być pociągani do re- przesłał list pani Szczecińs ićj z różnemi| Kamila Wernera, ucznia IV roku medycyny i 
gressu przez posiadaczy obligacji rumuń- oskarżeniami przeciw Szumańskiemu 1 0-| asystenta przy katedrze fizjologicznćj; licznie 
skich, tak o kapitał jak o procenta. Mia- strzeżeniami, że to jest człowiek. niebez- | zebrani koledzy zmarłego i publiczność odpro- 
nowicie zamierzają we Wrocławiu rozpo- POS: szkodliwy, a nawet niezasługuje| wadzili na cmentarz; p. Fran. Bylicki. prze-. 


teorjami politycznemi poprzeplatanemi te- 
kstami ojców i pisma św., urządzają ma- 
nifestacje religijne po kościołach, wydają 
kilka reakeyjnych dzienników, bawią się 
w nieustanne protestacje, już to z okazji, 
że im ktoś szybę wybił w oknie, już to że 
jakiś ulicznik rzucił na jednego z ich 
członków kamieniem, albo tóż nieprzy- 
zwoitość - Asz konspirują organi- 
zując międzynarodowe stowarzyszenie pod 
nazwą „świętćj ligi“, a nawet przygoto- 
wują krucjatę p do którćj za- 
ciągają po całym świecie ochotników, 
jacy oprócz patentu dla oznaki umyślnie 
na ten cel wymyślony krzyż na piersi 
otrzymują. ete. 

Mimo tych wszystkich czynów i tym 
podobnych, nietylko że rząd nie prześla- 
duje duchowieństwa, ale z macierzyńską 
cierpliwością i pobłażliwością toleruje czy- 


Niemcy. 


Berlin 24 lutego. 
$$. [Prusacy nie znają Duńczy- 


i „Rumunyć.] 
Działalność bytującego tu wśród przy- 


ach ele- 


reskrypcie 


onsty- 


orliwość 


rzeznączoną dla pu- 
y W roli widzów spo- 


rugim przedmiotem urozmaicającym 


pożyczki 50 miljonów talarów mających 
się spłacić najpóźnićj do 1 lipca 1871 r. 


ten stanem dotychczasowym bezkon- 
stytucyjności Rzeszy Niemieckiej i 
potrzebami wojny, dłużnikiem zaś gwa- 
rantującym ministerstwu ów tak spiesznie 
przyrzeczony termin spłaty jest nie kto 
inny, jak miasto Paryż, które już złożyło 
ciążącą na sobie według ugody kapitula- 
cyjncj, kontrybucję 200 miljon. franków. 

świecie tutejszym finansowym burza, 
tóm ciekawsza, że zagrażająca w swych 
rezultatach tronowi króla kolejowego, dok- 
tora filozofji Stroussberga. Jak wia- 
domo wydała spółka akcjonarjuszów, na 
którćj czele stanęli dr. Stroussberg, ksią- 
żęta na Biężdzia i Raciborzu, hr. Lehn- 
dorf, na kilkadziesiąt miljonów obligacji 
kolei żelaznćj rumuńskićj z gwarantowa- 
nym przez rząd księcia Karola procen- 
tem Ti/z Wysoki, a opłacany dotąd re- 
gularnie procent w połączeniu z nizkim 
stosunkowo kursem obligacji samych, zła- 
komił publiczność i pociągnął mnóstwo 
nabywców. Przez niejaki czas odbywało 
się opłacanie procentów regularnie, a ka- 
pitaliści, co grając umiejętnie, pozbyli się 
złotodajnych obligacji w porę, powynosili 


cząć z tego właśnie powodu procesa cy- yć przyjmowanym w domu przyzwoitym. mówił kilka serdecznych słów nad grobem. 
wilne. „ Robiąc dywersję w domu państwa Szcze-| Na wystawę tow. przyjaciół sztuk pię- 
Na pociechę jednakże licznych wieibi- cińskich przeciw Szumańskiemu, równo-| knych przybyły obrazy: „Zagroda w Tatrach“ 


cześnie, aby zastraszyć młodego człowie- 
ka i zmusić go do wyjazdu z Rzymu, od- 
był rewizję w mieszkaniu jego, rozumie 
się w czasie jego nieobecności (Borge Pio 
nr. 152, pierwsze piętro) i rozpuścił po- 
głoskę, że policja rzymska robi już po- 
szukiwania i zbiera informacje, aby mu 
z Rzymu kazać wyjechać. Szumański wi- 
dząc się zimno traktowanym przez p. 
Szczecińskich i słysząc różne pogłoski, 
rzeczywiście obawiając się wpływów Ma- 
jewskiego i zmurtwychwstańców , którzy 
teraz w oczach ludzi niedoświadczonych 
zasłaniają się, % w razie potrzeby i od- 
grażają A swemi stosunkami z młodym 
księciem Odescalchim, rzeczywiście wpły- 
wy w rządzie włoskim mającym, lecz ró- 
wnocześnie nienawidzącym wszystkiego, 
co tylko tchnie jezuityzmem, a zatóm i 
całćj kliki zmartwychwstańczćj , opuścił 


akwarela p. Eljasza Walerego; „Jeńcy francuzcy 
pod konwojem pruskim,* akwarela p. Kosssaka 
Jul.; „Adami Ewa nad zwłokami Abla“, „Pani 
Twardowska z ballady  Miekiewicza,* dwie 
idealne głowy kobiet, dwie głowy starców i 
portret kobiety, p. Sidorowicza Zygmunta; „Wi- 
nogrona,* przez p. Hodak Arnoldinę. 
Ministerstwo wyznań i oświaty zatwier- 
dziło rozporządzeniem z dnia 2 lutego r. b. 
uchwałę zgromadzenia profesorów prawa. na 
wszechniey lwowskićj, udzielającą dr. Lieonar- 
dowi Piętakowi nadzw. prof. prawa handlowego 
i wekslowego zezwolenie do wykładania prawa 
rzymskiego w języku polskim. Rozprawę którą 
dr. Piętak w celu uzyskania tego zezwolonia 
zgromadzeniu profesorów przedłożył, miała za 
przedmiot: „Wywód istoty prawnćj obligacji 
korrcalnych według źródeł prawa rzymskiego. * 
Na żądanie odpowiadamy, że artykuł 0 cu- 
dzie i liście jenerała Dominikanów wyjętym był 


cieli doktora filozofji Stroussberga może- 
my zarazem powiedzieć, iż jakikolwiek 
rezultat rozpoczętych procesów będzie, 
niema obawy, aby on sam wyszedł z ki- 
jem Belizarjusza z granie swego panowa- 
nia. Liczne dobra w Prusiech, w Poznań- 
skiém, w Czechach pozakupywane na imię 
małżonki, stanowią na wszelki przypadek 
bezpieczną dlań przystań. „Rumuny” tym- 
czasem zapowiadają materjał na bardzo 
eleganckie fidibusy. 

W tych. dniach zakończł życie w Ober- 
weiler nad Renem, słynny swego czasu 


Jakób Venedey. Zmarły pozostawił pa~ 
miętniki, które pod wielu względami mo- 
głyby być bardzo zajmujące. 


WŁOCHY. Rzym temi dniami i wyjechał do Francji|z dziennika Katolik wydawanego na pruskim 
R 20 lut w celu zaangażowania się do legjonu pot- | Szlazku. 
zym wego. |skiego. Tak, młody człowiek, który m gł| 6 prawdziwój epidemii giełdowej i wyzy- 
[Stan rzeczy — poparcie|bardzo skompromitować ks. Majewskiego, | skiwaniu ludzi, obiegają po mieście naszóm 


a nawet proces kryminalny mu wytoczyć 
za najście jego domu, przez brak do- 
świadczenia i dobrego  oradtoy: stracił 
nietylko miejsce, ale musiał przedsięwziąć 
daleką, kosztowną podróż, aby sobie spo- 
kój zapewnić. Dlatego podałem tu szcze- 
góly; aby przekonać czytelników , że je- 
stem dobrze o tym fakcie poinformowa- 
nym i że całkiem nie przesadzam natury 
wypadku. 


— 


faktów — żarty papieża — in- 
trygi.] 


smutne opowiadania kompromitujące pewną fir- 
mę. Jeżeli się machinacje te okażą prawdzi- 
wemi, będziemy je mogli- wyłuszczyć jako ja- 
skrawe przykłady dla ostrzeżenia niedoświad- 
czonych. 

Recenzją o dramacie Epidemja, który już 
dwukrotnie teatr zapełnił, podamy z braku 
miejsca dopiero jutro. 

ieczory tańcujące nie ustały jeszcze — 
na dzisiaj kilka większych prywatnych zabaw 
w mieście naszćm Sproszono. 

Lithuanica Grottgera, 6 arkuszowych 

fotografji Szuberta, które towarzystwo sztuk 


(Dokończenie.) 


Teraz słów kilka powiem o duchowień- 
stwie cieszącóm się teraz nierównie wię- 
kszą swobodą cywilną i polityczną, aniżeli 
za czasów władzy doczesnej. I tak w ca- 
łóm dawnóm państwie kościelnóm po każ- 
déj mszy św. odmawiają kilka „Zdrowaś 
Marja*, „Pod twoją opiekę* i wiele in- 
nych modlitw na uproszenie przywróce- 
nia władzy doczesnćj, na każdém niemal 
kazaniu drażnią uczucia narodowe swemi 
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pięknych sprzedaje po nader niskićj cenie — 
10 zła. za wszystkie razem — jest jednćm 
z prawdziwie wspaniałych dzieł fotografji. Obra- 
zy robione kródką maja to do siebie, że w prze- 
niesieniu fotograficznóm niewiele tracą, gdyż 
nie czuć braku kolorów, których i w oryginale 
nióma; rozporzadzanie zaś światłem i cieniem 
jest jedną z głównych sił fotografji, któremi łu- 
dzace wywołuje efekta. 

Pan Szubert wykonał odtworzenie arcydzieła 
Grottgera z sumiennością i delikatnością arty- 
styczna, a niska cena, którą towarzystwo po- 
stawiło, podaje sposobność przyozdobienia ka- 
żdego saloniku tém arcydziełem. O ile wiemy, 
rozchodzi się ciagle wielka liczba egzemplarzy 
na wszystkie strony, co zresztą i z tego wzglę- 
du się zaleca, że trzecia część czystego zysku 
z rozsprzedaży przeznaczona jest dla rodziny 
nieodżałowanego Artura Grottgera. 

Wylewy rzek. — O wylewach rzek odbie- 
ramy następujace wiadomości: 

Woda Wisłoki w powiecie mieleckim opadła 
dnia 24 b. m. o łokieć, lecz wsie jeszcze sa 
zalane, tylko do niektórych z niebezpieczeń- 
stwem dostać się można. Starostwo w Mielcu 
wysłało na wszystkie strony urzędników i żan- 
darmów, aby się przekonać o potrzebach ludzi 
dotkniętych wylewem. Zandarmi donieśli, że 
po ustąpieniu wody do koryta Wisłoki i Wisły 
dostali się do Chrząstkowa, Brzyścia, Kliszowa 
Gawłuszowie, Woli zdakowskićj, Niebezpie- 
czeństwo minęło co do Wisłoki, obawiają się 
jednak wylewu Wisły, którćj lody stoją. — Zy- 
wność nagromadziło starostwo w Padwie i Bo- 
rowie, aby przy najbliższej sposobności na 
łódkach dostarczyć nieszczęśliwym mieszkań- 
com. Z Bochni donoszą, że woda od Niepo- 
łomie zalała częściowo Dzwinią. Ze wsi Brzegi 
woda całkiem ustąpiła. Z Grabiem komunikacja 
przywrócona. Starostwo wysłało tam chleb i 
sól. Lody pod Niepołomicami ruszyły się 24 
b. m. na pół mili. 

Z początkiem kwietnia rb. zacznie wycho- 
dzić we Lwowie w zeszytach kwartalnych ilustro- 
wane pismo przyrodnicze p. t. Przyrodnik. 

W Poznaniu maja niezadługo powstać trzy 
pisma polityczne, z których dwa prze- 
ważnie dla stanu średniego. 

Po węgiersku. — Dzienniki węgierskie do- 
noszą, że przy wyborach deputowanego z Ud- 
warhely przyszło między wyborcami, należącymi 
częścią do lewicy a częścią do prawicy, do zajść 


bardzo gwałtownych. — Za daném przez przy- | - 


Wwódców hasłem rzucili się napastnicy na siebie, 
Wszczęła się krwawa bitka. 20 wyborców zwo- 
lenników lewicy odniosło ciężkie skaleczenie, 
80 bardzo niebezpieczne pchnięcia od nożów, 
w skutek czego dwom nie rokują żadnych na- 
dziei życia; jeden został na śmierć zakłóty. — 

azajutrz lewica założyła protest przeciw Wy- 
borowi. 

P. Folkierski inżynier, professor mechaniki 
W szkole Montparnasse, został zaszczycony 
krzyżem legji honorowćj za odznaczenie się 
W trzech potyczkach. 

HOTEL SASKI. Przyjechali: Z. Dembowski 
wł. d., Teofil Ostaszewski wł. d., L. Krzyst- 
kiewicz wł. d. z Galicji; Mikołaj Berg radca 
z Rosji, J. Bruner ob., Adam Nowicki budown. 
z Warszawy, Juljusz Boski ob. z Bobrownik, 
Czesław Kozłowiecki wł. d. z Majdana, K. 
Schmiedtgen kup. z Eisenach, Fr. Sang kup. 
ze Schmalkalden, Maurycy Hurtig kup. z Wie- 
dnia, Kornel Chwalibóg wł. d. z Grojca, Józef 

Konopka wł. d. z Mogielan. 

HOTEL pod RÓŻĄ. Przyjechali: Zygmunt 
Jaroszewski ob., Karol Medzewski ob., Ale- 
ksandra hr. Konarska wł. d. z Galicji; Wine. 
"Sroczeński wł. d. z Kongresówki, Fr. Swoboda 
inż. z Hlinśka, Rudolf Weselv z Berna, Wecław 
Hrdlinka ksiądz z Chocina, Anna Stolz ze Szla- 
ska, Juljan Zmbrzycki wł. d. z Rabki. 

HOTEL DREZDEŃSKI. Przyjechali: Antoni 
Broniewski wł. d., Wład. Wróblewski wł. d., 
Albina Dunin ob., Karol Piasecki wł. d. z Ga- 
licji, Józef Noworytko, ob. z Myślachowie, Br. 

rednicki ob. z Królestwa. 
prima. (W ODDZ DO CŚA 


Część urzędowa. 


— Cesarz austrjacki nadał szlachectwo wice- 
prezydentowi galic. krajowéj dyrekcji skarbowéj 
Adolfowi Jorkasch-Koch jako kawalerowi 
cesarskego austrjackiego orderu Leopolda, sto- 
sownie do statutów tego orderu. 

— Ministerstwo skarbu nadało posadę kon- 
trolora przy urzędach sprzedaży soli we mscho- 
dnićj Galicji Alfredowi Dórflerowi, góro- 


mistrzowi przy urzędzie górniczym w Swoszo- 
wiecach. 


ZO A OAK EPOCE CORE OE EEE 
Nadesłane. 


W sprawie oświetlania ulic w Krakowie 
otrzymujemy następujace pismo: 
Szanowny redaktorze! 
W sobotę po godzinie 8 wieczorem na ulicy 


 Ogrodowćj, rakieta, którą nam wiatr sprawił, 


poraz pierwszy dostatecznie oświetliła ulicę 
nasza, mnie zaś wskazała płytsze miejsca błot- 
nistego bagna, które codzień przebywać musi- 
my. Tymczasem brnac w błocie aż po kostki 
spostrzegłem naraz tłum ludzi zebranych koło 
Przyszedłszy bliżćj, ujrza- 
łem buchające z błota płomienie, które napró- 
żno woda ugasić chciano. 
znaczyć miało, odpowiadaja 
magistrat tak ulice nasze oświetla* i pokazują 
lamkpę, która wiatr z muru ogrodowego zerwał 
i na druga stronę ulicy przerzucił; szczęściem, 
że nie na dach, bo w takim razie dzielnicę 
naszą spotkałby los ten sam eo dzielnicę frań- 
ciszkańska w r. 1851. 


domu pod 1. 147. 


Lampkę tę przesyłam 
Podziwiajac jéj 


redakcji jako corpus delicti. 


konstrukcja, dopierośmy zrozumieli powód tak 
jasnego oświetlania naszćj ulicy. Niestety, te- 
raz i tego drogoskazu na czas jakiś pozbawieni 


będziemy. 


(Lampka ta — nowy dowód staranności na- 
szego magistratu — znajduje się w redakcji i 
każdćj chwili może być odebrana do dalsze- 


go użytku. Red.). 


| 
Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Doroczne walne zgromadzenie członków 
towarzystwa rolniczego zagaił zwykła mowa 
prezes Henryk hr. Wodzicki; następnie sekre- 
tarz towarzystwa Jawornicki odczytał roczne 
sprawozdanie. Potóm przystąpiono do wymie- 
nienia nazwisk laureatów otrzymujących na- 
grody za najlepsze okazy na wystawie masła 
i séra, otwartój w Krakowie dnia 27 lutego rb. 

Roczne sprawozdanie o stanie towarzystwa 
rolniczego, równie jak i bliższe szczegóły po- 


damy jutro. 


Sprawozdanie giełdy wrocławskićj. 
Wrocław, dnia 25 lutego. 


Pszenica 
łatwy zbyt 


bardzo stałe 


2000 fnt. 


85 fnt. |biała 79-92 sgr.) wybór 
żółta 77-90 sgr.) wyżćj. 


am się, coby to 


„A to 


M 


56-64 sgr. wyb. wyż. 
513/, tal. got. 


na wytknięty cel ma przed sobą wielka przy- 
szłość, jeżeli tylko wszyscy uznają i ocenia na- 
leżycie jego korzyści. 


Wiadomości telegraficzne. 


Berno 26 lutego. Dziennik czesko-kle- 
rykalny Stimmen aus Mähren żąda od mi- 
nisterstwa Hohenwart-Jireczek , którego 
nazywa „naszóm ministerstwem“, aby od- 
daliło z Morawji najmnićj */, urzędników 
z powodu nieznajomości języka czeskiego. 

Grac 26 lutego. Minister oświaty Jire- 
czek wydał rozporządzenie, znoszące u- 
chwałę styryjskiego wydziału krajowego, 
aby żaden uczeń wyższćj szkoły realnój 
nie był zmuszony uczęszczać obowiązko- 
wo do kościoła; wydział krajowy prote- 
stuje przeciw powyższemu rozporządzeniu. 

Berlin 26 lutego. Olbrzymie działo La 
Valérie na Mont-Valćrien jest już w dro- 
dze do Berlina. Dzieła sztuki, zabrane 
w Niemczech przez Napoleona I, zostaną 
przywiezione napowrót do. Niemiec. 

Bordeaux 26 lutego. Dzienniki tutejsze 
donoszą, że Prusy odstąpiły od żądania 
Lotaryngji. Mówią także, że mocarstwa 
neutralne popierają żądania pruskie. 

Minister sprawiedliwości Dufaure urzę 
duje tymczasowo jako prezydent mini- 
sterstwa. ; : 3 

Prusacy pomimo zawieszenia broni ob- 
sadzili Honfleur (koło Havru). 

Thiers widział się powtórnie w Wer- 
salu z królem. Komisja piętnastu zebrała 
się w pałacu Bourbon; tutejsza dyploma- 
cja jest w permanencji w poselstwie an- 
gielskićm. Układy z piętnastoma napotka- 
ły na trudności z powodu Metzu, gdyż 
tak radykalni jak i umiarkowani, a nadto 
jeszeze 50 legitymistów, mają zamiar gło- 
sować na zgromadzeniu narodowóm sta- 
nowczo przeciw odstąpieniu. - 

Charette przygotowuje manifestację w 


izbie na poniedziałek. 
Thiers nie nie donosi do Bordeaux ; po 


złoży izbie sprawozda- 


] czmień 47-54 sgr. wyb. wyż. swojóm przybyciu zł 

e zmian 46 tal. T nie. Przybyło tu kilka korpusów armji, 
aA SETAN ZA przygotowania do obrony zarządzono na 
Owies 30-34 sgr. wyb. droż. wielką skalę. Ducrot oświadczył, że trze- 
trzyma sie w ceniej 2000 fat. 443/, tal. 1. ba zaraz po zawarciu pokoju tworzyć 

© pó az | wojska regularne. A 

c zm : i trzymał wiadomości o ch 

do gotow. 70-74 sgr. Rząd o 7 ; charakte- 

Groch 90 fnt.] mą pasze 60-65 sgr.|rze rokowań. Republika została przez 
spokojniejsze — | wszystkie ihn uznaną, wyjąwszy Gi 
ESA cji. Jutro zbierze się zgromadzenie na- 
Kukurydza | 400 fnt. f 72-76 sgr rodowe dla postanowienia nad rezultatem 


brak, ceny nomin. 


rokowań. i 

"Thiers iFavre nie przybyli jes - 
tąd. Ponieważ: dotąd HA So eio 
znać o ich wyjeżdzie, należy wnosić, że 


Konicz | wo sef uara R" 
„Rzepak | aope e dacie E 
„RAR 100 fnt.] 14 tal. list. 
ihi za 100 kw.§ 15 tal. list. 


wypowiedziano 
10000 kwart 


po800/,Tr. 


(Nadesłane). 
Głosy publiczności. 
Odgłosopinji powszechnćj o świeżo 
otworzonym kantorze spłaty ratami w Wiedniu 
przez p. bankiera FerdynandaLeitnera 
(Wallnerstrasse 17) i możności lokowania w nim 


papierów. 


Wszyscy zgadzają się na to, że pan Ferdy- 
nand Leitner otworzeniem kantoru spłaty ratami 
i możnością lokowania w nim papierów wypełnił 
w życiu obywatelskićm i przemysłowóm wielka 
lukę, majac przytćm na względzie tylko interes 
mniój zamożnych we wszystkich stanach. Pan 
Ferdynand Leitner daje sposobność początku- 
jacemu przemysłowcowi, niższemu urzędnikowi 
i każdemu słudze małemi spłatami w ratach 
przyjść do posiadania 6 lub 7procentowego 
papieru; kantor ten ma i tę wielka wartość 
moralną, że bardzo wielu—wnoszac do kantoru 
miesięcznie pewna choć bardzo małą ratę, któ- 
ra im najmniejszego nie czyni usczczerbku — 
wstrzymuje się od straty kilku złotych przez 
pijaństwo lub jakiekolwiek marnotrawstswo, ale 
owszem spłaciwszy raty doznaja pociechy, że 


będa posiadali mały majątek. 


Najsłusznićj nazwano publicznie w stowarzy- 
szeniu Postępu otworzony przez p. Ferdynanda 
Leitnera kantor pewna kasa oszczędności dla 
mnićj zamożnych każdego stanu, i to z docho- 
'dem 7piocentowym zamiast 4procentowym, a 
więc z nieobliczonym zyskiem. Tylko tym spo- 
sobem może każdy bez najmniejszego uszczerbku 
przyjść do posiadania każdego pewnego papieru 
dobrego do lokowania a przynoszacego wielka 
korzyść. Kantor ten spłaty ratami ze względu 


143/, tal. got. 


zebranie zgromadzenia narodowego Z0- 
stanie odłożone. Zawieszenie broni zosta- 
nie prawdopodobnie przedłużone o 48 
godzin: 

Journal de Bordeaux donosi, że Niemcy 


—|zrzekły się Lotaryngji; mocarstwa po- 


pierają obecne warunki pokojowe Nie- 
miec. Zgromadzenie narodowe zbierze się 
z pewnością w niedzielę. 

Bruksela 26 lutego. Donoszą do Inde- 


pendance z Paryża o układach pokojo- 


wych, że jeszcze dotąd nie uczyniono nie 


stanowczego. Żądania dotyczące nowego 
niemiecko francuzkiego traktatu handlo- 
wego stanowią pozornie główną trudność. 
Dnia 24 b. m. wieczór, miała się znowu 
odbyć konferencja z Bismarkiem. Prefekt 
Korsyki nie jest zabity, zmuszony jednak 
został dą ustąpienia z posady. 

Rzym 26 lutego. Papież miał się obe- 
cnie zdecydować opuścić Rzym. < 

Londyn 26 lutego. Przyszłe posiedzenie 
konferencji odbędzie się zapewne dopiero 
6 marca, gdyż spodziewają się, że do te- 


seł francuzki książe Broglie. 


je pisma uwierzytelniające. 


wego i zneutralizowania Sabaudji i Nizzy 


rza Napoleona w stanie zaskarżenia. 


Konstantynopol 26 lutego. W 


dadu wysłano oddziały wojsk. 
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go czasu przybędzie na konferencją po- 


Hrabia Bernstorff i książe Broglie wrę- 
czyli wczoraj na audjencji u królowćj swo- 


Daily News donosi z Paryża, że Thiers 
opiera się głównie odstąpiesiu Metzu i za- 
jęciu Paryża. Donoszą, że Niemcy żąda- 
ja również korzystnego traktatu handlo- 
Ludwik Blanc, Wiktor Hugo, Rochefort 
i 150 członków radykalnćj lewicy, mają 
postawić wniosek na najbliższem zgroma- 
dzeniu narodowćm, aby ogłosić ex cesa- 


Petersburg 25 lutego. Minister wojny 
zarządził sformowanie czwartych Se 
nów przy wszystkich pułkach paeba 

ję ivanich 
w guberiji bagdackićj wybuchło sadow 
powstanie jak również w Amarze. Z Bag- 


paszę z obsze 
Przegląd 
é Przypatruj 


je w Przedlitawji 
wy publie 


p 


dziewać 


głos, jest p 
mętu i tej. je 


tji, 


pu obstająe, 


Z tąd wys 


zne, tri 
się ładu w stosunkach wewnętr 
nych. Ostatnie posiedzenie izby niższ 
rady państwa, ná któróm znaczniejsi człon- 
kowie stronnictwa niemieckiego zabierali 
rawdziwą ilustracją tego za- 
dnostronności jednćj par- 
która od początku ery schmerlingow- 
skićj upornie = hegemonji swego szcze- 

ażdy kompromis czyni nie- 


podobnym. 


Kto chce praw 


. LA 
wewnątrz kraju czy państwa, 


że być ślepym na objawy usposo 
postulaty ludności, 
niać wszystko ze swego 
widualnego i tej koterji, 

Niemcy austrjaccy wi 
od zaprowadzenia patentów lutowy 
zwołania pierwszeg 
że taki ustrój polityczny, j 
wano ludom austrjackim, ty > 
się podoba, bo jednostronnie dla nich z0- 
stał wymyślony i wprowadzony przez 
Że Węgrzy i Kroaci nie 
chcieli przyjąć narzuconćj organizacji po- 
litycznćj, że do raichsratu wiedeńskiego j 
nie przybyli, to Niemeom austrjackim zu-| podpi 


Schmerlinga. 


pełnie było obojętne. 


Taksamo opuszczenie raichsratu przez 
Czechów ich do głębszćj myśli politycznej 
A w najgorszym czasie to 


nie popchnęło. 


jest w r. z. kiedy Tyrolezycy pi 
a posłowie innych krajów t. J: 


o raichsratu w r. 


tano do Bagdadu Esrriffa 
zerném pełnomocnictwem. 


polityczny. 

Wiedeń 26 lutego. 
się uważnie, co się dzie- 
ijak się prowadzą spra- 
dno być optymistą i spo |na 


Z- 
éj| szych spraw zagranicznych nie podaliśmy | przybędzie jutro. 


dziwćj zgody i harmonji 
ten nie mo- ; 7 
bienia i| wiązać radę państwa i na mocy nowćj 
temu nie wolno oce- 
stanowiska indy- 
do którćj należy. : 
idzieli odrazu, bo| na mocy ordynacji szmerlingowskich zwo- | n} 
ch i odj ływane reprezentacje nie mogą ustalić | nia, 
1861, | porządku ani ładu wewnętrznego. w Au- i h 
aki zaoktrojo- |strji i czas jest zerwać z tradycją „26 | wzajem o sobie przekonać , „niemniej ` są 
lko Niemcom |lutego* i pomyśleć o nowej podstawie | one nader wyrażnóm potwierdzeniem na- - 


Krainy, Gorycji etc. trochę później 


protestem wyszli z domu przed Schotten- 
thor, w którym raichsrat obraduje, ta sa- 
ma pozostała frakcja (stanowiąca ledwie 
komplet, wymagany ustawą), z najzimniej- 
|sa krwia zabierała si 

praw dla czystkich i 


byłaby 


swoje apostolstw 
cesarskiem ten raichsrat nie był został|swćj własności. 


zamkniętym. 


Za ministerjum Potockiego, które mia- 
ło dobre chęci przynajm 
zumienia się z narodowo 
nie-niemieckiemi (chociaż ani e 
ityczną się nie odznaczało), 
wziętość koryfeuszów nie- 
yła głównie prze- ało | 
i $li (bo czy:| Alzacja i 


zdolnością pol 
opozycja I Za 
R Boh skierowaną b 


miec 


ciw teorji, przeciw my 


nów nie było) przejednan 
dowolniony 


ch, którzy c 


do wydawania|się nim, nie będzie on dla was wypoczyn- 
udów austrjackich, | kiem, r ; 

niereprezentowanych w tym raichsracie i nie odkładajcie na bok broni, 
Bóg wie jak długo prowadziła | liczbę wojska, 
o, gdyby rozporządzeniem | Francja nie spocznie, pó 


nićj co do poro- 
ściami i krajami | koja, jaką miało inaugurować cesarstwo 
nergją ani | niemieckie. 


ia nieza- 
o najmniej | jennych ; 


10—12 miljonów ludności stanowią. 


Żadnej tranzakcji, żadnego kompr 
su — nam w tém dobrze, co jest, 
dzy muszą znosić usterki legalne, b 


na ich usunięcie nie przystaniemy. 


Tak argumentowali wiernokonstytucyj- 


ni pierwszćj... takićj taktyki trzymają 


się 1 teraz. 


Na posiedzeniu, o któróm mowa, Gi- 
skra b. minister z niezwykłą na tutejsze- 
go ces. radcę z gwałtownością prowadził |temb s 
proces przeciw nowemu ministerjum ùn uroczystości. król pruski wraca do Berli- 
puncto: jego intencji autonomicznych. | na, 

Sturm na samo wspomnienie Grochol- | stąpi 
skiego, że niesmak i rostrój datują w 
Austrji od wypaczenia myśli dyplomu 
październikowego (1860), i że wypadnie | po 
w przyszłościzdo nićj wrócić, zaraz > : 
gorycznóm ex tempore bryznął, „że teraz ment niemiecki, który si 
już nieporozumienia się Niemców łacu Marna. Tak więc za 


z Polakami przerwane.* 


Być może, że jakiemści nadzwyczajnóm 
„zrządzeniem Bożém“ rzeczy się zmienią 
na lepsze, ale prostym zmysłem i zdro- 
wym. rozumem trudno SE dopatrzyć wyj- 

R rzewodnicy nie 
rćj woli“ by wyjść z błędnago 
koła, a nie dość yS Be en 
zgnieść, ci znowu nie poparci przez rząd 
należycie, by mogli dojść do celu (ogól- 
nie a co najmnićj przez większość pożą- 
danego t. j- do przeprowadzenia wewnę- 
trznój harmonji ludów austr.) — robią 
różne kombinacje i tworzą pomysły re- 
organizacyjnie... i 
cznych skutków: rezultat szermierek jest| sterstwa, jest bezzasadną. 
ten, że wszystko powstaje in status quo 
jak Niemcy mówią: „beim Alten.“ 

Gdzie nadzieja — i jaka nadzieja! — 
W konstytucji grudniowćj niema żadnćj, 
w składzie rajchsratu Aka: jakim bę- 
dzie każden bez Czechów, tak samo ża- 
nej. Chyba korona z wyższego stano- 
wiska patrząc na rzeczy 1 oceniając sy- 


z e 


P ROBCE 1 oe day- 


dnéj. 


złr. w. a. 
yI 25| YU 
== —| 81 
04 40,104 


99 


ścią z teg 
mają „dob 


Ządają] płacą 


Berlin za 100 t. 5 skont 


o labiryntu. 


w teorji 


ez prakty- 


70103 


Frankf. za 100.4 „ 103 
Hambrg 100mark4 „ 91 40| 91 
Londyn 10 ft.st.31/,„ [124 —|123 
Paryż za 100 fr. 217, | — —| — 
Monety: | 
Dukaty ważne........ 5 85, 5 
Napoleony +.++::+4:2- 9 88) 9 
Srebro+4244423493%> > 122 —|121 
LWÓW, 24 lutego. 
Indemn. galicyjska 5'/,] 75 65| 75 
+ bukow ... 6%: 5 0 % 
Aere tia 3 
L. zast. banku hip. 6%4 88 50 3 
" a włościań 69/4 87 = E 
Pożyczka głodowa T/ B 86) r 
Dukat ważny.++****** Sek 
Napoleon d'or. . - 0 15 ó 
Półimperjał ros. 7 taj 1 
Rubel srebr... - - - ZE ik 63 1 
„  papierowy.**"*" 1 34 1 
Talar pruski ....-**** AE 
Srebro ..«.+:21442:7+* 122 75/121 
WARSZAWA, 22 lutego. | Rs. k- Rs. 
Listy zast. serji 1.. 49/4 91 1) 90 
z 2Ę Tp da 80/39, 71 88 
„ zastawne z r. 1869 83 33| 88 
„ likwidacyjne.. 49/] 74 10| 73 


Poż. lot. z 1864.. 5%,]140 50| — 


" 


„z r.1866.. 5%, 


Akcje kol. warsz.-wied. 


Augsbrg. za 100 fi. niem4!/;]103 356/108 20| Weksle 


n  warsz.-bydg- 
„  warsz.-teres 
„ łodzkie .... 
naWied. za 150 z 


147 50) — 


69 — 
101 —|100 
92 40| 92 


erwćj, 


Galicji, 


omi- 
dru- 
o my|podobno 750 miljonów talarów, Francja 


kate-|sarz-król zagai osobiście pierwszy parla 


a płaca| Niemcy teraz nie chcą już słyszeć 


tuację krytyczną dla Austrji i dla korony 
zakreśli nową drogę do przeprowadzenia 
takićj O EK tóraby nie była mo- 
nopolem dla jednćj narodowości Austrji. 


pokojowe podpisane zosta 
więc jeszcze tylko czekać ną '> 5 
lenie zetom dardo ic © l 
Bordeaux 26 lutego w AROMA sg | 
dowa depesza z Paryża zawiadk c ef j 
o podpisaniu preliminarjów pokoj +=" al 
poleca, żeby doniesiono o tém waże 3 
kićm dowódzcom wojskowym. Thiers z. 


Izba wyższa rady państwa przyjęła u- 
pokarzającą dla ministerstwa uchwałę izby 
niższej, zezwalającą miniserstwu li tylko 

czterotygodniowy pobór podatków. 
Dla braku miejsca i wobec ważniej- 


tym razem w całości mów, mianych w 
izbie niższćj i wyższćj przy tćj sposobno- 
ści. Mowy przewódców stronnictwa cen- 
tralistycznego W izbie miższćj wypowie- 
działy ministerstwu otwarią wojnę. Stron- 
nietwo to postawiło się wobec mowego Bordeaux 25 lutego, godz. 4! 
gabinetu na stanowisku „nieprzejedna- Jul. Favre wystosował 22 nastęj 
nych.“ Nowy gabinet nie ma dziś innego | Smo do członków dawnego 
wyboru, jak alb ustąpić i abdykować tych członków dawnego g. 
na rzecz pp. Giskry i Herbsta, albo roz- |do nowego nie należą: 
) „Drodzy moi przyjaciele! "Zauważycie ż 

organizacji wyborcezćj „odwołać | zapewne, ze zbyt późno zwracam się do 
się do ludów i krajów austrjackich. was. Lecz z góry usprawiedliwieie mnie, = 
Dziesięcioletnia praktyka okazała, że| zwłaszcza, że i bez objawów ż mćj stro- 
ny domyślacie się całćj przyjaźni i uzna- 

jaką dla was żywię. Nie potrzeba 
nam było tych doświadczeń, aby się na- 


Wiedeń 27 lutego. Na miej 
czasowego posła pruskiego 


dworze p. Szweinitza, k 


tóry ma zo 
posłem w Paryż - ostać . 
Bołanberg: ryżu, przybędzie tutaj br. 


sce dotych-. 
przy tutejszym 


wyborów, któraby mogła wydać repre-|szych wzajemnych uczuć. Walezyliśmy z 
zentacje krajowe, a następnie wspólną, | sobą i cierpieliśmy, wspierani zawsze na- 
odpowiedniejszą potrzebom téj połowy |szą gorącą miłością ojczyzny i naszćm 
monarchji austrjacko węgierskiej. wspólnóm przywiązaniem. Byłbym pra- - : 
Dziś zapewne nadejdzie wiadomość o gnął j żebyśmy byli wszyscy przy prze- Ę 
saniu przeliminarzów pokojowych, |mianie, która się dokonuje, pozostali z - i 
równemi tytułami w służbie rzeczypospo- 
sić, że do zerwania układów nie przyjdzie. litćj i potrzeba było kategorycznćj konie- 
Pokój więc zostanie zawarty, ale pokój czności do przyzwolenia z méj strony na z < 
będący tylko nieco dłuższóm zawiesze- | zmiany. Mimo to związek pozostaje nie- 
niem broni, bo ani oderwane prowincje | rozerwanym. Przyjaciel nasz Ferry « a: 
tak prędko nie przylgną do nowej oj- zał się taksamo, jak zawsze, pełen miło- 
ani Francja nie przeboli tej, stra-|ści i bezinteresowny, nie się więc mię- | 
ty i tysiącznych krywd i obelg, jakich dzy nami nie zmieni i cobądź się stanie, $ 
doznała od Niemców. „Będziecie mieli | zawsze nas łączyć będzie ścisła przyjażń 
okój!— woła jeden z umiarkowanych |! stała wola, żeby w kraju naszym pra- 
SEREA pruskich, — ale nie cieszcie wdziwie wolny rząd ustalić.ś  *- FN 
Zapewniają, że podstawy zamierzonej  ' 
hełmów, | przez rząd nowćj reorganizacji, E 
podwójcie wojsk owćj s} następujące: Cała ar- | 
pomnóżcie twierdze, bo mja zostaje rozpuszczoną, pozostaną tylkó 
ki nie odbierze|ci oficerowie wszelkich stopni, którzy od 
u powiedni zdadzą egzamin. . Rdzeniem noe R 
Takie usposobienie panuje rzeczywiście | wćj armji będzie kontyngens z r. 1874; = 
dzisiaj w zwyciężonćj Francji, a usposo- | znosi się awans starszeństwa i protekcji. 
bienie to nie zwiastuje wcale epoki po-| Wszystkie stopnie będą rozdawane tylko 
według popisu w obozach. Specjalne szko- 
ły wojskowe przenosi się do obozów. — 
O warunkach pokoju dotąd nic pewne- | Zamierzona tóż jest reforma administra- 
go niewiadomo, zdaje się jednak, że Niem- cji, system ma być uproszczony, sineku- 
cy mało bardzo odstąpią od swych żądań. | ry zniesione, liczba urzędników zmniej- 
część Lotaryngji z twierdzą |szona, płace podwyższone. "3 
Na zaproszenie Thiersa przybył tu 
Odillon Barrot: +8 
Gambetta po porozumieniu się z zwo- 
lennikami wojny, przyjął mandat z dep. 
niższego Renu. : LEO) - 38 
Keratry zapowiada dzieło o historji RE. > 
zatem powinnaby jeszcze dopłacić drugie | narodowćj obrony. Ę 
750 miljonów, czyli około trzech mijjar- Przyjaciele książąt orleańskich usiłują _ 
dów franków. Wojska niemieckie wejdą | skłonić ich do wyjazdu z Francji o= 

do Paryża, a król pruski odbędzie na po-| Bordeaux 25 lutego 5 god. popołudniu. 
lach elizejskich rewją wojsk swoich, do| Nadeszłe dziś pismo Rotszilda oznajmia, > 
tryamfalnego wjazdu ma należeć król wir- | że preliminarja pokojowe. zapewne; dziś 
erski i może król bawarski. Po tej| podpisane będą. Rochefort wrócił do Bor- + 
deaux po bezskutecznóm usiłowaniu cdo- > 
gdzie po festynach przyjęcia ma na- stania się do Paryża. Glais Bizoine róż k 
6 czterotygodniowa żałoba na cześć | wnież wrócił. -. zag OR 
poległych w tćj wojnie. , Sekretarz poselstwa hiszpańskiego z mi- 
Powrót króla pruskiego nastąpi zaraz | sją od Olozagi wyjechał do Paryża. Porta 
tryumfalnóm wejściu do Paryża. Ce-|wraz z uznaniem Rzeczypospolitćej pole: 
i ciła Djemeł paszy wyrazić Thiersowi go- _ 

rące życzenia. A > 
ończy się wkrót-ļ Hr. Paryża w pismie podanémvoprzėz 
którego | Gaz. de France, mówi: „Co się stanie we _ 
może się Francji z ramienia jéj reprezentantów, — 
dobrze się stanie — wszystko poza tém 
byłoby zawczesne, lub bezowocne. *Nie 
mam zamiarów osobistćj ambicji, będę 
lojalnie pracować nad załatwieniem, któ- 4 
by j j j dało Francji,.tak 


wszystkie bowiem wskazówki każą wno- 


z | czyzny, 


owszem nie zdejmujcie 


z 
TA 


Metz, i 1!/, miljarda talarów kosztów wo- 
oto główne warunki, które pe- 
wnie siẹ utrzymały. Od sumy kosztów 
wojennych odciąga się wszelkie kontry- 
bucje i rekwizycje, które dotąd wyniosły 


poz 
ca 
aAA 
3 


ma zebrać w pa- 


ce prolog krwawego dramatu, 
końca najbystrzejsze oko nie 
dziś dopatrzeć. 


Ostatnie telegramy. 


Wiedeń 27 lutego. Słychać o bliz- reby jak najprędzej 
kiem skompletowaniu nowego gabi-|bardzo jej potrzebny stały, honorowy 
netu. Ministrem rolnictwa ma Žostać rząd. Idea stypulowania abdykacji” jest 3 
radzca nadworny dr. Wilhelm Hamm. Só dze Ude | JE Ej Rie 
który wczoraj miał długie posłucha- EE A c: 224 osobistych odci 
nie u cesarza. — Pogłoska, krążąca Florencja 27 lutego. Królowa hiszp. 
tu wczoraj, jakoby jeden z arcyksią- | odjedzie niebawem. Pod nieobecność Ar- 
żąt miał objąć prezesostwo mini- |nima powołanego , de Wersalu zastępuje 

go, tg zawo pe Rzymie: » 

i s 3 arsk1 aufikircnen. o a 
Wiedeń 27 lutego. Wielką sensa- r» dryt 25 lutego: KOBAŚC"kiszpańsą i) 


cję robią w sferach dyplomatycznych w Aleksandrji donosi, że odebrał ultima- 
wiadomości o podwojeniu wojska w |tum. Odpowiedź Kedifa jeszcze niewiado- AMB 
Czarnogórze, zaprowadzeniu rossyj- m mp zapewnia, + kilka mocarsty 
skiego regulaminu — a z drugićj o| ofiarowało swoje poste nićtwo. ` = 
wysłaniu przez rząd turecki paszy |; per A 26 aira JP. onosi; Aeae 
i kcję twierdz nadgranicznych: a Tea Pn nroj PE CEER OBCE" 
EPE CIE 8 ŁA dyplomatycznym swoim w Egipcie wyje- 
Wiedeń 27 lutego. Rząd zdecydo-! chać, jeźli wicekról nieda dostateczaćj sa- 
wany jest podjąć rękawicę rzuconą |tysfakcji za obrazę doznaną przez tłoma- 

mu przez wiernokonstytucyjnych. cza konsulatu hiszp. w Kairo. > 

na tini 4 Ateny 26 lutego. Poseł angielski Prski- 
ne wręczył rządowi greckićmu energiczyą | 
notę żądającą powtórzenia śledztwa 0 
współwinnych i wypuszczenie Nogła, = 
Berlin 26 lutego. (Kürsi) ARGE KUA 
towo 1381⁄. Lombardy 98:/., Bplćj, pań+ — 
F ZYSK 


stwowa 207.—— Renta włoska DAY 


— nic o ugodzie z Polakami, z obawy, 
go|że Polacy dążą do wskrzeszenia dy- 
30 | plomu październikowego. — Rada 
—|państwa ma być rozwiązaną. 

Berlin 27go lutego. Biuro Wolffa 


£s 
ay 


83| donosi z Brukseli: „Preliminarja po- e a ARJ reee, E 
75|kojowe. podpisano wczoraj między! — = Tory Ered wg neea TASA 

5ta a 6ta: popołudniu. Alzacja i nie-|z r. 1860 7714. — Z r. 1864, —.. « Ra S 
1o|miecka Lotaryngja z Metzem ustą-|_ Kursa. Wiedeń 27 lutego m.-2 m— 


= 5 |, zjednocz. dhig państwa 50.407 —" BW S 
zjednocz. dług państwa w srebrze 68.35.— 


Losy z 1860 r. 91.70. — Akcie banku 


=|piona. Belfort pozostaje francuzkim. 
an| Koszta” wynagrodzenia wojennego 
50 | Wy noszą 5 miljardów fr., które mają 724.—,— Akcje kredytowe 254—. — 
a być spłacone w 3 latach. W twier-| Londyn 123:90.— Srebro 421.85. — Dukat 
* |dzach francuzkich i departamentach j5:83. — Lombardy 180.80.— Losy zreka 
06 pozostanie przez ten czas okupacja | 1064 Z CR Ano Z 
(e | niemiecka. Równocześnie stypulowa- sdi Karola Todsżka 241.90. 4 (508, AŚ 
s3|no przedłużenie zawieszenia broni | kolei lwowsko-czerniow. 18850.—aAkcje 
s0| do 6go marca. Wojska niemieckie | kolei półn. wschodnićj 156.50: = Akcje 
k. | wkroczą niebawem do Paryża*. banku zwiazkow. (Vercinsbank ) 104.—— 


68 jn 27 lutego. Rozporządzenie Akcje banku jeneraln. 86.50. — Renta 
60 Berlin s p 3 w. srebrze ——. — Obligi indemnizacyjne sa 


— | cesarskie odracza parlament z 9go galicyjskie L,- „Akcja banku c 00) 
-jna 16 marca. dla obrotu ogólnego 170.50. — ied. 
=| Wersal 26 lutego. Cesarz do ce-| Usposobenie giełdy: ożywione. © 
=|sarzowej. Z głęboko wzruszonćm ser- "onie YE 
—| cem, z wdzięcznością dla łaski boskićj 


A z Redaktor i wydawca dr. Ludwik Gumplow'zoi 
10| donoszę ci, że właśnie preliminarja sze ak 
nn PYRA 

- „MF 


Do sprzedaży 
WODY SODOWEJ 


w altankach na plantacjach, potrzebuje jeszcze 
kilka osób na czas zbliżającćj się pory letnićj. — 
Mające ćhęć zechcą się do mnie zgłosić. 


R. Rząca 


właściciel parowój fabryki napojów burzących 
1508(1-2) w Krakowie, ulica ś. Józefa. 


Soeben erschien 
3te sehr vermehrte Auflage 


1366(17-150) 


ORDINATIONS-ANSTALT 


. Geheime Krankheiten 


` _ (besonders Schwäche) von 
5> mieci. Dr. Bisenz 
Stadt — (Judenplatz) — Currentgasse 12 
1d z im IL Stock. 
Tägliche Qrdination von 11 — 4 Uhr. Auch 
wird durch Correspondenz behandelt u. wer- 
den die Medicamente besorgt. — Ohne Post- 
X nachnahme). 
ke Fhendaselbst zu haben: 
"Belbstkehancilune 
heimer Krankheiten ohne weitere ärztliche 
ilfe: Nócóssaire Antiblenorrhóene — Preis: 
10 fi, 6. W. (ohne Postnachnahme). 


WILHELM FENZ 


ija 
w Erakowie, 


poleca 


swój skład wszelkich 


NASION: ERFURTSKICH 


jarzynnych, pastewnych i ekonomicznych 


oraz wszelki wybór 
najpiękniejszych kwiatowych. 
noże ogrodnicze w wielkim wyborze, 
jak również 
dobrze ussortowany hamdel 


TOWARÓW GALANTERYJNYCH 
i NORYMBERGSKICH. 


Każdy kupujący nasiona, otrzymuje 


10, rabatu. 


Podarunki na guriazdke. 


Najbogatszy I od wielu lat renomowany 


Skład zegarów i zegarków M. Herza 


„Wiedeń, Stephansplatz N. 6 Aussenseite W 
h i 


des, Zwettlhofes 
, posiada wielki wybór w najrozmaitszyc 


gatunkach dobrze uregulowanych zegarków, za 


które jednoroczną daje gwarancję. 


Na każdy uregulowany zegarek udziela się bilet 


gwarancyjny, 
nieregulowany o 2 złr. taniej. 
Genewskie zegarki kieszonkowe 


sy 


VEBĘ , 
1 74 


z tor 


RE Ę 


ka 28 lutego. 


g 


Telegram. 


Wielm. Wertheim i Spółka w Wiedniu. 


1595(3-25) 


Okropny pożar podsycany znacznemi zaj sami cukru, 
spirytusu i wosku zniszczył cały mój skład towarów kolo- 
njalnych. — Ocalała jedynie ognio- 
trwała kasa ze składu pevii= 
skiego w Neapolu, ktora o- 
pierając się niszczącemu ŻY”. 
AFLIOŁOWI, a mieszcząc w sobie znaczną gotówkę 1 
papiery wartościowe, ochroniła takowe 
przed zagładą, za co W. Panu 
niniejszém serdeczne podziekowa- 
nie składam. 


- Neapol 10-go lutego 1871 r. 
Michele Buonocore. 


1514(1-3) 


OGÓLNE ZGROMADZENIE 
Towarzystwa Rolniczego Krakowskiego 


odbywać sie bedzie 
ania 27 lutego b.r.i następnych 


w Sali Towarzystwa Naukowego 
przy ulicy Sławkowskićj, 
które rozpocznie się dnia 27go lutego r. b. o godzinie 10-tćj 
zrana nabożeństwem w kościele ś. Marka. 


Stósownie do programu ogłoszonego w pismach publicznych, otwarta będzie 
"Wystawa Masła i Sćrów 

w poniedziałek dnia 27go i we wtorek 28 lutego od godziny 9 rano do 4 popołudniu 
nastąpi rozdanie nagród za najcelniejsze okazy w sali posiedzeń ogólnego Zgromadze- 
nia Towarzystwa w gmachu Towarzystwa Naukowego Krakowskiego przy ulicy Sław- 
kowskićj. — We środe 1 marca rano od godziny 10 komisja Wystawy rozprzedawać 
będzie przez licytacja pozostałe z Wystawy séry i masła, 

Miejsce „Wystawy Séra i Masła“ bedzie przy ulicy ś. Jana w domu pod 
L. 291 na dole za opłata przy wnijściu po 86 centów od osoby. 1503(2-2) 


1 


KURCZE EPILEPTYCZNE FSSATZn"rzao: 
leczy listownie lekarz specjalny dla epilepsji dr. ©. Efillisch Berlin 
152 Louisenstrasse 45. — Dotad. przeszło 100 uleczonych. (214-300) 


LISTY ZASTAWNE 


galicyjskiego 
Zakładu Kredytowego Włościańskiego 
które przy obecnym kursie, 
uwzględniając 6%/,-0we odsetki, diwidendę i 15-letni termin 
losowania, 


przynosza 


Wyżej D/, dochodu, 


nabyć można w kantorze 


BLAU & EPSTEIN 


sr Erakowie, Nr. 51, Rynek główny- 


1404(10-12) 


| 


SKAL 


ŁAŁ, 


W. UJHELYI m. 


następca dentysty J. Z. Ujhelyi, 


osadza 


Zęby sztuczne podług najnowszego systemu — a wykonywa: 
Plomby złotem, kompozycją, platyną i cementem, 
Operacje najdoskonalszemi instrumentami amerykańskiemi. 


Przyjmuje ed godziny 9 do (2 i od 2 do 5. — Operuje dia biednych bezpłatnie. 
Mieszka przy ulicy Grodzkiej Nr. 62, naprzeciw handlu p. Schwarza. 


1479(4-4) 


Trawy miodowe) 


(holcus lanatus) świeżćj i pewnćj dostać można 
w Bochni u p. Gustawa Sennewalda 
kupca i u pana Alberta Hantschla 


właściciela hotelu po cenie 4 złr. %© cent. w. a. 
za korzee wraz z workiem i wolna odsyłką. do 
kolei. Przy wzięciu naraz 10 korey dodaje sie 1liv 
bezpłatnie. — Przy zamówieniu dołącza się tylko 
mały zadatek. Jest to jedna z najlepszych traw do 
podsiewania ugorów i łak, bo jest najwcześniejsz 

rośnie wysoko i znosi wilgoć i posuche, jako ts% 
do podsiewania koniczów, osobliwie dwuletnich w 
słabszych gruntach, które od wymarznięcia ochra- 
nia. Sieje się na mokra ziemię, bo nie znosi wło- 


PAGLZGGŁÓŚ 


a 


Niezbite Dowody 


na wyroby słodowe Hoffa zawierające w sobie 
MOC UZDRAWIAJĄCA. 


Do głównego składu nadwornego liweranta pana 
Jana Hoffa w Wiedniu 


11. Kärntnerring 1l. 


M. hrabina Arco-Metternich w Ebreichsdorf 14 grudnia 1870. — Proszę o na- 
desłanie mi 13faszek pańskiego wybornego ekstraktu słodowego i kartonu cukierków 
słodowych. 

Książę Reuss w Ernstbrunn, powtórne zamówienie na ekstrakt słodowy i cze- 
koladę słodowa zdrowia. 

Fryderyk baron Gagern w Kamenitz 25 listopada 1870 r. uprasza o powtórne 
nadesłanie jednćj paki piwa zdrowia z extraktu słodowego. 

Teresa de Garzarolli z domu hrabina Marenzi w Senozec używa czekolady 
słodowój już przeszło rok i znajduje w takowćj nader dobry, przyjemny i do zdrowia 
się przyczyniajacy pokarm. 

Hrabia Eugeniusz Sylva Taronea w Czech przy Proschnitz, powtórne zamówie- 
nie na piwo zdrowia z ekstraktu słodowego. 

Hrabina Brunswick w Marton-Vaszar trzymiesięczny abonament na piwo zdro- 
wia z ekstraktu słodowego, 

Fanny de Baranyay, z domu de Widmann w Pilznie, zamówienie na uzdrawia- 

jace cukierki słodowe. 
BĘ" Jedynie prawdziwe i doskonałe dostać można u p. Jakóba Gold- 
rassera. przy ulicy Florjańskićj w hotelu pod „Róża“, w aptece p. Trau- 
czyńnskkiego przy ulicy Florjańskićj, u p. Józefa Jahbna w Ryn- 
ku Głównym, u p. RA/ilhelmia F'enz w Rynku Głównym, naprzeciw ko- 
ścioła 6. Wojciecha iu p. FOzefa Groliwassera w domu Deichesa na 
Stradomiu w Krakowie; — u p. WV. "I". A. Wielogórskiego w Tar- 
nowie; u p. ME. FKozłowskkiego w Przemyślu — u pana Wazim. 
IKorpantego w Mielcu; — u p. L. FEartagenera w Radomy- 
ślU— up. J. Okołowicza i Synów w Sanoku. 


Mg Ostrzeżenie przed podrabianiem i fałszowaniem. J h H f 
onann rorr. 


Na wszystkich etykietach moich wyrobów słodo- 
wych znajduje się mój własnoręczny podpis. 


czki, a potrzebnje dużo wilgoci do kiełkowania.-— 
Na ifach i czystych piaskach z trudnością wschodzi. 
1504(1-5) 


MAXYMILIAN 


CARO 


W KRAKOWIE 
ulica Grodzka, 103, 


poleca: 


CERATY 


stoły, meple, 
chodniki 
i na podłogi. 


Herbatę Roggyjska. 
RUM JAMAJKA. 


Dla pp. kupców i przedsiębiorców: 


Portland i Roman 


"DOM BANKOWY i GIEŁDOWO - KOMISOWY 


S. KOLISCHER & FUCHS 


w Wiedniu Heidenschuss Nr. 1 vis-à-vis Zakładu Kredytowego 


poleca się 1462(10-24) 


do sprzedaży i zakupna wszelkich papierów państwowych 
i przemysłowych, pod najlżejszemi warunkami. 
Zakupione papiery można zostawić w prolongacji po 60/, rocznie w tym domu bankowym. 


Długoletnie doświadczeuie giełdowe, jako téż na wypróbowanćj rzetelności polegajace 
stosunki z pierwszymi Zakładami bankowemi stolicy, daja publiczności najlepszą gwarancje 
ściśle kupieckiego i rzetelnego wykonania wszelkich poleceń. 


CEMENT. 
GIPS 


dla muauararzy 
ina figury. 


Papei filz ogniotrwały, 


ASFALTY. 


Przeciw uszkodzonym dachom: 


Chemiczna. glazure. 


* Geschlechts-Kranken aller Art 


bietet einzig sichere und reelle Hilfe: 
Dr. Retau's „Selbstbewahruns'. 
(mit 27 pathol.-anatom. Abbildungen). 
Von dem Buche wurden 72 Auflagen, (circa 200.000 Exemplare) verkauft und verdanken ihm 
allein in 4 Jahren über W® 15.000 Personen P ihre Gesundheit. Tausende 
von Anerkennugsschreiben liegen vor und selbst Regierungen und Wohlfahrtsbehórden spra- 


WINO SZAMPAŃSKIE 


w koszach po 8% i 50 butelek. 


Oléj rzepakowy i Iniany 


w beczkach najmnićj po 2!/, centnr. 
J JP ph 


Rybi tan skorom. * 


Srebr. . : pz Również Kantor ten poleca się § éj Publiczności do kupna i chen sich im einer ihnen iibergebenen Denkschrift höchst anerkennend aus. — Aller Schwin- | aiii í 
re miele = Rpg =x <A PE A r MiA e Pina PRA ją R 4 d F Ta iej- W delei fremd, bietet es wahrhaft reelle und billige Hilfe durch Aufstellnng eines erprobten, OLEJKI ETERYCZNE A 
z š A ski PRE Ane 143 18 k atha PSE Tkr TS zek ocE Po najprzystępniej W von den tiichtigsten Aerzten geleiteten Heilverfahrens. Verlag von G. Poenicke's Schulbuch- aig 
vd upra AA AT TAARA rA szemi warunkami, jako téż daje pożyczki na złożone w zastaw papiery. handlung in Leipzig und dort, sowie bei I. Baunagardten Buchhandlung in 
> n k (i eye n 4 Krakau zu bekommen für 8 A. 1351(6-8) CEN SX 
n ESS ” . " . " 
» aukier z 15 rubinami.....1-:--:> 16—19. » IR czasowi odpowiednie, mierne. 
n lepszy, z srebr. kopertami 20—23 rez R 5 Iie 3 SE mae r RRSO PEB OZON C > JmACŁI ZENYAŃ PTU Ee ZA" 
» z RIFE pete Eoy 18—23 -p aoc << = ZZL ENN EN zè > > A Cenniki franco. 
- lepszy. -24—28 CEZ ZZ ZY motari 
» aug- anker z krzyształowóm szkłem.18—26 » s AE >>> ZO = see BRZ Posyłki powzięciu należytości 
» anker z podwójna kop. dla wojsk. 24—26 » - uskutecznia się. 
* ontoiry, nakrecane z boku... .28—30 p ę 
»  Remontoiry, z podwójną koperte . „36-40 » W ° . Z P "|= 
n ontoiry z krzyształ. szkłem .. .30—3 k 
n»n anker S fly is-kryr EE SPE a: 38—45 é Ja l S 080 mozna 
Złoty cylinder Nr. 3 złota, 8rub....... 30—38 „ > dja a . ya . 7 a 
»  amker z 15 rubinami. s... 55:e. 386—44 „IAN W 
t n » lepszy z złota obwódka..... 45—60 „ | | 1233(0-100) 
n » z podwójną koperta........ 55—58 > 
n » ze złotą obwódką 65, 70, 80, ; i 
LA 90, 100—120 „ 
Zegarki “nth z 4 i 8 rubinami..... 25—30 » aaa aa LL nnn 
n, n emaljowane..........:--*** 30—36 „ 
ze zł è o 00mm 9 d . . a r 24 . +: K . . s > sę 
š 5 odr eż, BAO O E z Aby oszczędzającój Publiczności dać sposobność przez małe częściowe spłaty przyjść do posiadania pewnych sześcio- lub siedmio-procentowych papierów, zde- r 
n n Z krzysztął. diklo ...«.:1 + «86— i cydowałem się wprowadzić i tutaj urządzenie, jakie w Paryżu oddawna zaprowadzone, świetnie się rozwinęło. 
ż Złoty NE ARR fanta 5-08 u W tym celu oświadezam gotowość moją, wszystkie pewne, procent przynoszące papiery, a nieulegające wielkim szwankom za opłata ratami sprzedawać, a mianowicie: a 
~ n n ankier z 15 rubin..35—45 » wrariengasse in Wien 
"SSD » apsis ze złotą koper.45—60 „ = Lapse w papierach, SEL 
m n» » % podw. kopertą.....65—58 „ . Rentę w srebrze ; qę c. | 
5 o» n 2 kopertą złotą 65, 70, ax e $ ierwszy i największy austrjacki 
| 0 12677 3. Obligacje indenanizacyjne, J md 
|» os» ak z szklan. kapolądó—48 , 4. Obligi kolejowe pierwszeństwa, SKŁAD OBUWIA 
3 " krzy: „ szkłem .„ .50— 
Ę » _« __omiapodwójną-kópertar..60—56-„ 5. Listy zastawne hipoteczne, Emanuela Sterna, 
| a. Remontoirs..........60, 70, 80, 90—100 „ G. POŻYCZKEĘ KOlei wegierskiéj, tak na sprzedaż w wielkich „partjach, jako tóż i 
odw, kop. 90, 100, 110, 120—15 „ pojedyńezo, gdzie sa w zapasie najelegantsze szty- 


NIS SPE JE 
Zegarki na połowa i dla robotników 
i w okuciu pakwonowóm i ze złota 


"MPE X * 


Pożyczki wiedeńskiej gminy. 


nietylko, że kupców najzupełnićj upewniają, lecz także dają 


na korzyść oszczędzającój publiczności i sprzedaję z tego powodu każdy z wyż wzmiankowanych papierów tylko o 2 procent wyżćj 
go; kto więc Życzy sobie nabyć rentę w papierze za 120 złr., która dzisiaj na giełdzie 


jść do posiadania swego papieru, w którym to przypadku resztę rat naraz spłaca. 


że tak kompletne, jak i spłaty 


p ET fosie WST 13—17 Papiery te, których procenta są częścią przez państwo gwarantowane , częścią zaś i przez hipoteki, 
Srebrne łańcuszki po 2 fi. 50, 3, 4, 5, 6, nadzieję zysku w kursach , niemnićj dość pewnego zysku przy corocznych losowaniach tychże z wyjatkiem renty. 

: Złote taŭcuszkli8, 20, 26, 30, 35, 40, > SAGE AT A EŁU IN EDT : 
Š Budziki z zegarkami...... 5 S Te a) Przedewszystkiem mam wzgląd 
7 n Same zapalające swiece ...., +... 9— kursu notówańego w urzędowym dzienniku kursów z dnia poprzednie 
F " ae ok zaa i roz 58 złr. kosztuje, płaci 60 złr. w 12-miesięcznych ratach. 
E Paryzkie budziki w eleganckich osłon. b) Każda rata jest oprocentowana od dnia wkładki aż do wypłaty papieru 50/, i odciągnie się ubiegłe procenta przy spłacie ostatnićj raty. 
f: EOB „ię za ba s dpi 13—14 c) Jeżeli kto w skutek zbiegu okoliczności nie jest w stanie zaległych rat wypłacić, to może zawiadomić mnie o zaprzestaniu dalszych wpłat, wtedy zwracam zapłacone 
j a 0 an * raty, niemnićj za te. raty przypadające procenta i przyjmuję dotyczący papier według kursu pieniężnego w urzędowym dzienniku kursów 0znaczonego napowrót. 
0 mnie oao ans aokk ni jodu iiad d) Ponieważ między wyż wzmiaskowanemi papierami znajdują się takie, których jedna sztuka nietylko 100, lecz także i 300 złe zawiera, jak np. Obligi kolejowe Pierw- 
= Pendułowe zegary własnój fabryki szeństwa, w skutek czego od jednej mpr Atażczeetić na ratę miesięczna pyta © obowięzuję się, aby i te papiery każdemu przyst gpnemi uczynić, 
S „SB dwuroczną gwardkciię 11, 12 e) BS, SACRA r ję Za ae ero. SA H EED ta go przeciągu czasu ubiegłe procenta 5 fo aż do odebrania papierów. 
È Raz na dzień naciągany... .-+--+--+ AN ame przez się, iż każć 2 złoż , przy. 
| S a: OR AGT. k 38 > 85 „(W przekonaniu, że przez zaprowadzenie tego rodzaju zakładu, interesom Publiczności wielce się przysłużę, zwracam uwagę, 
; 4 Ai | akabe godziny. 48, 50 „ 56 ratami nietylko tutaj, ale w Peszcie i Gracu w mojóm biurze osobiście albo listownie uskutecznione być mogą. 
> Regulator miesięczny Rak E 28, 30 „ 32 Niemnićj sprzedaję także wszystkie gatunki losów na raty pod nader przystępnemi warunkami. 


Za opakowanie pendułowego zegara. .- „1 A. 50 


| BĘ" Reperacjo uskntecznione 
zwrócone zegary 
mieniamy natychmiast. 

or- 


F  tychmiast będą. wykonane; 
5 
Do łaskawego uwzględnienia! 


Wszystkie moje zegarki są najlepszego gatunku, 
proszę więc nie zamieniać takowe z ordynarnemi 


aeg polecanemi przez handlarzy i kupe 
rzy nie są zegarmistrzami. 1184 (26-50) 


akuratnościa, zamówienia z zaliczka pocztowa na- 


Zegarki również przyjmujemy w zamian. 


przystępnemi warunkami. 


Zar 


1435(4-8) 


ów 


Trudniąc się tém dłuższy czas, przyjmuję polecenia nietylko do giełd tutejszych, lecz także do giełd w w Peszcie, Frankfurcie, Berlinie i Paryżu pod nader 


Przezemnie zakupione papiery, mogą u mnie na składzie pozostać według stopy piocentowćj bankowej. 


Ferdynand F. Leitner 


wa7ien., Wallnerstrasse; 17. — Pest, Stcin'sches Haus. — Graz, Murgasse 14. 


maki vra VM 
= Wrz Moc Mo MOSZAW SA 


ssoS=S 
joma. guza. gazach. parach. ZZA NZ 


W drukarni „Kraju* pod zarządem St. Gralichowskiego. 


ZE 


flety meskie, damskie i dla dzieci, również w naj- 
większym wyborze i po zdumiewająco niskich 
stałych cenach, a to: 


Obuwie dla mężczyzn. 
ze skóry patent, ..«+++1++*++- od fl. 4.50 do fl. 5 — 
» w. KOZŁOWÓJ.+2«1++5300% nag BER a 6.80 
n m Cielgcéj..e.sesesessss sun ©— w w ds 
» » „ z 4na podeszwa n n 8.50 „ „10. 
ze sukna dla cierpiac. na nogi» a 6.50 „ „ S: 
z moskiewsk. lakieru ..*.-**- ny 6—=— p on 160 
z mosk. lak. z 4na podesz. kork. > w 9<= „ „10, 
buty juchtowe lub cielece..., „ „ 9.-—.„ „12 


dia pań. 


1247(25-100) 
Pxunel., skórzan. lub aksamit. 1 


wykładane „ „ 2.80 „ „ 4.80 
3 n A lepsze. „p p— p n 7— 
" „ dościagan. „ „ 3:— „ „ 450 
n n n n nn 4.50 n m 6— 
» Š n» na podeszW „ „ 5.50 „ n 7.50 
Ze sukna wykładane......... s SÓW) „48:00 
AtIG80WO -4.«% 3:0 502 adkwiY NG niq Oy z 7.80 
dla dzieci i dziewcząt 
Pruneluwe, skórz., aksamitne. „ n nm Sn) 
” A an 280 „ „ 4— 
dla chłopców 

Buciki ze skóry cielecćj ..... nn $— p py 4— 
Polskie buty +++«««2+4«::«5e nn 6— p x» 7.50 
Dla braku miejsca, nie, moga tu w tém miejscu 
wszystkie gatunki być wymienione. Dokładne cen- 

niki przesyłamy na żądanie bezpłatnie. 
Zamówienia z prowincji załatwiają się za pobra» 


niem należytości pocztą natychmiast. — Do zamó- 

wienia należy dołaczyć miarę. Reparacje uskute- 
220 - . 3 Aj z 

czniaja sie jak najrychlćj. 


me Odprzedający otrzymają rabat. -q 


